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Ostra krytyka Rządu. 


Dalszy ciąg debat budżetowych.--Czasy Napoleona III. —Krytyka polityki rozzuchwalającej Niemców. 


WRAŻENIE. 

Warszawa, 27.1 (Tel. wł.) Obrady Sejmu 
toczyły się w szybkiem tempie. Nie można je- 
dnak powiedzieć, aby zarówno Rząd, jak i 
Sejm traktowały obrady z niezwykłem nabo- | 
że ństwem i okazywały zbytnie za!nteresowa i 
nie, Przedstawicieli Rządu w czasie ohrad 
przeważnie niema. 

W czasie dyskusji ogólnej jeszcze w dniu 
wczorajszym Rząd reprezentował jedynie mi 
nister pracy i opieki spolecznej Jurkiewicz. 

W dniu dzisiejszym ostrej krytyce poddał 
Rząd posel Bitner (Ch. D.). Zakwesijonuwał 
zbyt wysoki fundusz dyspozycyjny. Mówiąc 
o obecnych stosunkach, przypomniał czasy 
Napoleona II! we Francji. Napoleon IHI postę 
pował metodycznie: zniósł parlament, przez 
3 lata teroryzował parlametni, nie przedsta- 
wiał żadnego programu, ohsadzał stanowiska 
generałami i pułkownikami, w roku 1852 prze 
prowadził wybory po myśli swojej, a konse- 
kwencją tego był komunizm i rewolucja. Í 

Przemówienie posła Ćwiakowskiego bylo 
wielką programową mową monarchistyczna. 

_W dyskusji szczegółowej na uwagę zaslu- 
Ziwało krótkie, ale hardzo moen eprzemywie- 
nie posta Seydy. 


"CH. D. KRYTYKUJE RZĄD. 


Warszawa, £T-1. (PAT) 313 posiedze- 
nie Sejmu z dnia 27 bm. zla przystąpiła 
lo dalszej dyskusji budżetowej. Pierwszy 
zabrał głos poseł Warszawski (frakcja ko- 
munistyczna). który oświadczył. że stron- 
nietwo jego odrzuca hudżet rządu taszy- 
ztowskiego. 

Poseł Bitlner (Ch. D.) uważa. że nie we 
szliśmy jeszcze w okres stabilizacji 5'0- 
=imików., Budżet nasz jest wysaki z pun- 
ktu widzenia możności płatniczej ludno- 
æi, System podatkowy powinien ulec, 
zmianie i co do terminu płatności i eo do 
ężarów, a zwłaszcza powinien być 
zmniejszony podatek obrotowy od drob- 
nych kupeów i rzemieślników. Mówca 
zwraca sbecjalną uwagę nx wysokość fun- 
duszów dyspozycyjnych w budżecie, któ- 
'e wynoszą w tym roku łącznie 20 miljo- 
nów zł, gdy tymczasem w roku ubiegłym 
wymosiły zaledwie 12 miljonów zl. Jeżeli 
Rząd nie uczyni wyjaśnień w tej spwawie. 
Chrz. demokracja domagać się bedzie skre 
sjenia tych wszystkieh fumduszów kosz- 
tem obniżenia ich do wysokości sum usta- 
lonęch % roku poprzednim. Mówca ubo- 
lewa, iż nie wiadomo, jakie są właściwie 
zamierzenia abecnego Rządu, tymczasem 
chmury gromadzą się nad Polską. 

Jedynie wspólwlzinł Rządu z narodem 

wielki entuzjazm calego społeczeństwa 
„noże nag uratować. Już raz porozumienie 
Niemiec z Rosją ponad głowami dyploma- 
cji polskiej przywiodło Polskę do zguby. 
Nie widać, aby Rząd usiłował przeszko- 
tlzić nowej takiej kombinacji, chociaż jak 
powinni się byli już dawno dowiedzieć od 
lvplomacji polskiej, że Pomorze i Śląsk 
to nasza odwieczna kolebka i nigdy jej 
nie oddamy bez rozlewu krwi. 

W dalszym ciągu mówca uskarża się na 
«zereg bezprawnych, zdaniem mówcy, czy- 
nów Rządu, dodając. iż Sejm. chociaż dał 
Rządowi amnestję. jak się wyraził wiee- 
premjer, chciałby przynajmniej zgody i 
współpracy z Rządem i potrzebuje odpo- 
wiedzi i wyjaśnień. Kto widzi niebezpie- 
rzeńs"wa, zagrażające Połsce od we- 
wnątrz. ten walki z Rządem nie chee, bo 
nie na jego hiejsce postawić nie może. 
Ale Rząd powinien zaprzestać raz tej wal- 
ki. która rozproszkowuje społeczeństwo 
jego siły. Stronnictwa mówcy głosować 
nedzie za budżetem, jako za państwową 
xoniecznościa. 


"mam a a e o m 


UKRAIŃCY NIEZADOWOLENI. 

Poseł Wasyńcznk (klub ukraiński) wier 
dzi. że równowaga budżetowa jest sztttcz- 
na. gdyż osiągnięta została dzięki niepo- 
dwyższeniu plie w stosunku do drożytny 
i ołwięciu wydatków na elementarne po- 
trzeky ludności. Stanowisko obeenego Rza 
du względem Ukraińców nie różni się od 
rządów poprzednich. 

Kwestja ukraińska w Polsce jest też 
częścią wehodnio-curopejskiego zagadnie- 
nia. Należy ją zalatwić droga pokojową. 
ale nie widać oznak, aby polityka polska 
szła w tym kierunku. Zjednoczenie niepo- 
degłej republiki ukraińskiej jest dziś ha- 
słem Ukruińców i w tej płaszczyźnie przy- 
stąpić nałeży do rozwiązania tej kwestji. 

CH. N. POPIERA RZĄD. 

Poseł Jasiński (Chrz. narodowy) w imie- 
niu swojego klubu oświadcza, iż kłub je- 
go udzieli Rządawi swojego poparcia tak 
dła konieczności państwowej, jak i w dal- 
szym dążeniu do naprawy. Domaga się 
natomiast długotrwałych i nisko oprocen- 
towanych kredytów dla ludności mało- 
rolnej i bezralnej. 4 

N. P. R. TAK SAMO JAK P. P. S. 

Poseł Michalak (NPR.) zarzuca Rządo- 
wi, iż po przewrocie majowy:n nie poszedł 
droga śmialego i konsekwentnego postę- 
powania, lecz drogą najmniejszego oporu 
i oportunizmu. Przewrót skierowany rze- 
komo przeciwko prawicy,w praktyce zwró 
cil się przeciwko demokracji i wzmógł ży- 


wioły zachowawcze. Zrównoważcnie bu- 
dźetu zawdzięcza się. płacom pracowni- 
ków. niepodwyższorwym w stosunku do 


drożyzny. Budżet nie |wzewiduje wię- 
kszych zasiłków dla bezrobotnych, eo jes” 
miarą lekceważenia klasy robotniczej. 
NPR. ustosunkowuje się rzeczawo do bu- 
dżetu jako do konieczności państwowej. 
Nie ma jednak zaufania do Rządu i jego 
polityki. Na tym obrady przerwano do 
godz. 3. 30 popol. 

KS. OKOŃ Z UZNANIEM DLA MIN. 

SKŁADKOWSKIEGO. 


Warszawa, 21-1. (PAT). (Po przerwie). i 


Po przerwie pierwszy przemawial posel 
Sobolewski w imienin włościańskiej robo- 
twiezej bialoruskiej Hromady. Mówca tem 
ostro zaatakował Rząd za ostatnie aresz- 
towania wymierzone jakoby przeciwko 
najpotężniejszej organizacji Indu białoru- 
skiego. Z powodu tych aresztowań mów- 
ca nie ma zaułania do Rządu. 

Ks. Okoń (chłopska partja radykalna) 
główną uwagę w swoim przemówieniu 


zwraca na kwestję reformy rolnej. Doma- | 


ga się przyzmania w budżecie na ten cel 
conajmniej 200 miljonów zł. rocznie. W 
szybkiem przeprowadzeniu reformy rolnej 
widzi przyszłość państwa. Zarzuca Rządo 
wi załamanie się jego linji politycznej 
przez nawiązanie kontaktu z grupami kon 
serwatywnemi. Ma on uznanie dla działal- 
ności ministra spraw wewnętrznych oraz 
ministra spraw zagranicznych. Ufając pre- 
zesowi Rady ministrów wierzy w popra- 
wę stosunków, wskutek czego oświadcza 
się za budżetem. 
GŁOS MONARCHISTY. 

Ćwiakowski (monarchista) dopatruje się 
kryzysu ustroju republikańskiego w Poal- 
sce. Jedyny ratunek widzi w odwołaniu 
się na drodze piebiscytu do narodu, przy- 
czem wierzy, że naród ten opowie się za 
monarchizmem. Stawia poprawki, które 
jak oświadcza, są wyrazem braku zaufa- 
nia do nstroju sejmowładczego. Wyraża 
uznanie ministrowi sprawiedliwości za €- 
nerziczna walka w zwalczaniu wrogów 


państwa. 
DYSKUSJA SZCZEGÓŁOWA. 

Z kolei Sejm przystąpił do dyskneji 
szczegółowej części pierwszej budżetu, do- 
tyczącej budżetu Prezydenta Rzplitej. Za- 
referował ją poseł Śliwiński (stron. chłop.) 
prosząc o przyjęcie tej części w brzmieniu 
komisji sejmowej. Sprawozdawca zazna- 
czył, że zaznajomił się z urządzeniem i go- 
spodarką kancelarji cywilnej Prezydenta 
i znalazł wszystko w najzupełniejszym po- 
rządku. W dyskusji poseł Ballin (Wyzwo- 


i 
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lenie) wniósł o zmniejszenie uposażenia | 


Prezydenta o 5 tysięcy zł. miesięcznie, co 
znaczy do sumy 10 tysięcy zł. miesięcznie. 
Następnie poseł Paczek (PPS.) zarefero- 
wał część drugą budżetu, traktującą o 
Sejmie i Senacie. Szczególną uwagę spra- 
wozdawca poświęcił porównaniu wydat- 
ków w sunku na głowę ludności, przy- 
padających na utrzymanie parlamentu w 
Polsce i zagranicą. Stwierdził, że wydatki 
te w Polsce są znacznie niższe. 

W dyskusji zabrał głos posel Ballin 
wnosząe o zmniejszenie djet posłów i se- 
natorów do połowy, tzn. o zredukowanie 
odpowiedniej sumy preliminarza o 3 milj. 
zł. Odpowiadając posłowi Balinowi, spra- 
wozdawea zaznaczył, że wniosek jego 
zmierza chyba do oba m” „arłamentary7- 
mu, gdyż zbyt niskie uposażenie posłów 
i senatorów otwiera drogę do wszelkiego 
rodzaju korupcji, a ponadto uniemożliwia 
wogóle wypełnianie obowiązków przedsta 
wieieli warstw najbiedniejszych. 

BUDŻET MINISTERJUM SPRAW 

ZAGRANICZNYCH. 

W dalszym, ciągu posiedzenia referat o 
budżecie  Ministerjum spraw zagranicz- 
nych wygłosił pos. Dąbski (stron. chłop.) 
Sprawozdawea omówił poprawki wprowi- 
dzone przez komisję do projektu rządowe- 
go. przyczem między jnnemi zaznaczył. że 
komesja nie przychyla się do wszystkich 
zwyżek. projektowanych w dziale placó- 
wek zagmiaiezuych. gdyż wytworzyłoby 
to jakgdvhy nowe fundusze dyspozycyjne. 
Ponadto zsznaczył, że z funduszów dyspo- 
zycyjnych Rząd sam skreślił 122.000 21. 
W dyskusji poseł Niedziukowski (PPS. 
wnosi o przywrócenie skreślonej przez ku- 
misję sejmową pozycji 100.000 zł. na u- 
posażenie stałego delegata przy Lidze Na- 
rodów. motywując to koniecznością obro- 
ny interesów polskich w tej instytucji. 
POSEŁ SEYDA PRZECIWKO POLITYCE 

ROZZUCHWALANIA NIEMCÓW. 

Następny mówca poseł Seyda (Zaw. Lud. 
Nar.) stwierdził na wstępie, że stronnictwo 
jego uzależnia swoje stanowisko względem 
ministra spraw zagranicznych od stanowieka 
względem całego Rządu. Podniesienie fun- 
huszu dUyfpozycyjnego nie jest zasadniczo 
rzeczowe. Zarzuca on ministrowi rozrzutność 
gospodarczą przez częste zmiany na placów- 
kach. Mówiąc o właściwej działalnośc” Mini- 
sterjum spraw zagranicznych poseł Seyda do 
wodził. że dotychczas nasza polityka rozzu- 
chwala Niemców, a wśród przyjcz!ół naszych 
wytworzyła fałszywe pojęcie o stanowisku 
Polski wobec gróźb niemieckich. Niemcy 
chcą cały spór o twierdze zlikwidować przed 
3t b. m. aby tej sprawy nie wznawiać na te- 
renie Ligi Narodów, ale chcą ją zfikwidować 
w ten sposóh, żeby Rzesza niemiecka miałą 
prawo rozbudowywać nada! fortece niemiec- 
kie. Układy w Paryżu idą w tym kierur.cu, 
aby znohbić różnicę między Królewcem a Kis- 
trzyniem iGłogowem. 

Delegacja niemiecka pragnie uzyskać zupeł 
ną swobodę dla Królewca oraz zgodę na u- 
trzyrzanie dzisiejszego stanu rzeczy w Kis- 


trzynki i Głogowie. Mamy grawo i obowiazek 


oświadczyć; że Polska w swoich decyzjach 
będzie miarą realnego stosunku pwietw sprzy 
mierzonych do zagadnień polityki państwa 
polskiego, oraz do kwestj: pokoju powszech- 
nego. 

Powiniemy głośno zadeklarować, że taw 
gdzie chodzi o czzyetencję Poleki i o zapobie: 
żenie zawierusze wojennej naród Polski do- 
maga się postanowień całkowitych, a nie sła 
byoh kompromisów. Dalej dyplomacja polska 
powinna zwrócić specjalną uwagę, że wzmo- 
żonej olenzywie Niemiec przeciwko Połsce 
jakoś dziwnie towarzyszy robota komunistycz 
na u nas, us'łujaca podminować państwo od 
wewnątrz. Prasa niemiecka nie tai, że stawia 
na kartę anarchję polską. 

Co do stosunków poseł Seyda zauważa, 
że Polska łamiąc beewzględnie robotę wywro 
tową u siebie może tyłko ubolewać, że sowie 
ty, wnosząc do na sdestrukcję, uzćemożliwia- 
ją nam normałne stosunki gospodarcze z $0- 
bg. Sowiety muszą się zdecydować, czy życzą 
sobie kooperacji gospodarczej z Polska, czy 
też nadal zanńerzają załać Europę rewolucją 
i w tym celu Rząd połski zrobi swoją bramę 
wypadową. 


W PIĄTEK PRZEMÓWI PRZEDSTAWwt- 
CIEL RZĄDU. 


Nasiępny niówca ua Rahot PR Si Taj 
w-zazał na niedostateczny udział dypiomacji 
przy zawieraniu układów handlowych. 

Poseł Reich {Kolo żydowskie) dowodzi, że 
polityka zagraniczna Polski pozbawiona jest 
„usnej liuji wytyeznej i opiera się ona na 
:zynniku magatywoaym. mianowi io na niena- 
wisci, czy zawiści jaką żywia jedne państwa 
do drugich. Nastepnis wypowiada się przeci. 
wko skreśienin sumy na upo ażemie naszego 

sata przy Lidze Narodów. 

Po tem przemówieniu przewodniczący wi- 
cemarszałek Poniatowski ońwiadczęł, % dy- 
sknej! nad dzałem Ministerjam epraw zagra- 
nieznysh nie zamyka, lecz otracza ją, gdyż 
jutro ma zabrać głos przedstawiciel Rząda. 

Ponieważ referentów dalszych działów bu- 

etu. nie było na sui, dyskusję nad bnóże- 
tem olroczono do jutra, a posiedzenie zam- 
ikuieto. Nastepne posiedzenie jutro o godzi- 
nie 11-tej rano. 


Przyjazd WCenrem. Bartla inmin. 
Kw'atkowskiego udo Katowic 


Warszawa, 27-1. (Tel. wl). W soboię 
weczorem wicepremjer Bartel wraz z mini 
strem Kwiatkowskim wyjeżdża do Kato- 
wie na konferencję w sprawach gosppdar- 
czych. Możliwe, że z Katowie wicepremier 
Bartel uda się do Krakowa. 


Wizyta prymasa ks. Hlonda 


Warszawa, 21-1, (Tel. wl). Prymas ks. 
Hlond złożył w dniu dzisiejszym wizytę 
ministrowi wyznań religijnych i oświewe 
nia publicznego p. Dobruckiemu. 


Ma miejste p. Koraczowskiego p. Oktauiec. 


Warszdwa, 27.1 (Tel. wł.) Na miejsce posla 
M<araczewskiego wchodzi p. Oktawiec, dziw 
lacz klasowych związków zawodowych, kió: 
ry etworzył frakcje radykałów P. P. S. 


KINO „OAZA“ 


„Węczemnita zmysłów” 


(Gdy serca się pala) 


dramat erotyczny w 9 akiach. 


„KURJER ZACHODNI“ — płatek *8 stycznia 1927 rokn. 


ostateczna kompromitacja d-ra Lukaschka. 


PROCES KURZYDYMA. — NA ODCINKU NIF'"IECKIEJ AKCJI SZPIEGOWSKIEJ. PRZECIW POLSCE. — WYROK NA KU- : 


RZYDYMA JEST POTĘPIENIEM W OPINJI ŚWIATA OFICJALNYCH CZYNNIKÓW 


Jeden z najbardzio: jaskrawych epizodów 
knowań niermockich na wschodzie Europy 
ujawnił się wozoraj w skromnej sali Sądu 
okoowo w Katowicach. Na ławie oskar- 
żomych zasiadł człowiek, który Stanowi nie- 
wielkie ogniwo łańcucha walki podziemnej, 
jaką Niemcy powojenne rozpętały przeciw 
Polsce, Pawał Kurzydym, obywatel niemiec- 
ki i pionek w ręku „możnych tego świata”, 
którzy przez zdradę i zbrodnię dążą do spelnie 
nia swoica zaborczych, politycznych celów. 
Obck Kurzydyma powinien zasiąść jego kie- 
rownik į imspirater landrat Lukaschcek, ale 
grubo ryby unikają sieci, a topig się tylko 
płotki, więc i Lukaschek chroniony nietykal- 
nością dyplomatycznego przedstawiciela nie 
mógł towarzyszyć Kurzydymowi. W każ lym 
jednak razie etuterdzenie winy -r:ydyma 
bedzie potępieniem Lukaschka, a także sto- 
jącego za nim rządu niemieckiego z b. jego 
kanclerzem Marksem. 

0 Cóż BOWIEM CHODZI? 

Akt oskarżenia zarzuca Kurzydymowi, że 
prowadził akcję szpiegostwa dyplomatycz- 
nego przeciw Polsce. Na pelecenie i w poro- 
zumieniu z kanclerzem Rzeszy Marksem i de- 
legatem Niemiec przy górnośląskiej komisji 
mieszanej Lukaschkiem oskarżony wystarać 
sią miai o dokumenty, które kompromitują 
metody Rządu polskiego i francuskiego w o- 
kresie akcji płebiscytowej na G. Śląsku. Do- 
kumenty te miały być przedłożone Lidze Na 
rodów w Genewie, aby spowodować rewizję 
rozstrzygnięcia plebiscytowego i ewentualnie 
sprowadzić przyłączenie polskiego G. Śląska 
do Rzeszy niemieckiej. 

Tak mówi akt oskarżenia. Krótkie to stre- 
szczenie zarzutów nabiera jednak dopiero w 
czacie rozprawy calej swej jaskrawości i do- | 


niosłości. 
ROZPRAWA. 

Rozprawa przeciw Kurzydymowi rozpo- 
wzęła się punktualnie o godzinie 12 w polud- 
nie. Przewodniczy przew. pierwszej izby 
karnej dr. Herlinger, oskarża prokurator Mał- 
kowski, a broni oskarżonego z urzędu adwo- 
kat Kobyliński. e 

Na sa} znajdują się liczni przedetawiciele 
prasy krajowej i zagranicznej z Wiednia i 
Berlina. Galerja zapełniona publicznością. 
Oskarżony Kurzydym, niski, szczupły, ner- 
wawy, sprawia wrażenie człowieka sprytne- 
go, jak ta mówią „kutego na cztery nogi“. 


ZEZNANIA ŚWIADKÓW. 


Po załatwieniu przedwstępuych formuinoś 
Gi ł przeczytaniu aktu oskarżenia o godzinie 
15.30 rozpoczyna się przewód sądowy. 

Zeznają por. żychoń ‘Thomas, kpt. Lis, ko- i 
misarz Buliński, nadkom. Ch: wnański, Aloj- 
zy Stawinoga i Hubert Erich. 

I oto przed oczyma słuchaczy powstaje o- 
braz jednego z odcinków frontu, na którym 
rozgrywa eię walka przeciw całości Rzeczy- 
pospolitej: 

W osławwionem więzieniu gliwickim odsia- 
dywał karę wywiadowca polski Thomas. Pe- | 
wnego dnia zwrócił się do niego oskarżony 
Kurzydym z propczycją współpracy w dostar | 
czeniu „pewnych“ dokumentów, które są | 

| 
I 


potrzebne rządowi niemieckiemu. Thomas 
rzekomo zainteresował się eprawą i po kiiku- 
krotnym powtórzeniu się propozycji zdołał 
stwierdzić, że rządowi mlemieckionu chodzi 
o dokumenty z okresu plebiscytu na G, Ślą- 
sku. Qskarżony Kurzydym z własnej inic, a- 
tywy wszedł w kontakt z rządem Rzeszy i 
dr. Lukaschkiem, który sprecyzował o jakie ' 
mianowicie papiey chodzi. W międzyczasie i 
wywiązala się dodć obszerna korespondencja 
międizy dr. Luksechkłem, Thomasem, a na- 
wet kanclerzem Rzeszy Marksem, Koraspon- 
dent 2 ta 'rwała nieomal aż do ostatniej chwili 
przed aresztowaniem Kurzydyma i dotyczyła ' 
mi sy innemi eprawy urlopowania Thoma- , 
sa z więzienia gliwickiego, aby mógł udać cię 
na «cen Poski i tam zdobyć patrzełhe akty. 
Thomas jodnak uciekł z więzienia w Gliwi- 
cach i powiadomił wywiad potki w Katowi- 
cach o ukeji d-ra Lukaschka. Wtedy zaś, wy- 
wiad polski za pośrednictwem kpt. Lisa, kry- | 
jącego się pod r zybranym nazwiskiem d-ra 
Kwapińskiego, wiązał kontakt z szpiegiem 
Kurzydymem. Kpt. Lis (dr. Kwapiński) był 
rzekomym dostarczycielem żądanych, papie- 


rów. 

G. ŚLĄSK JEST WART DLA NIEMIEC 
50.000 DOLARÓW. 
Pertraktacje między kpt. Lisem i Thoma- i 
iem z jednej. a Kurzydymem i Lukaschkiem 


z drugiej strony toczyły się przez kilka dni, į 
Dr. Lukaschek za dokumenty, które miały Í 
skompromitować Folskę zgodził się zapiacić 
E0.009 dolarów, zaś ako zaliczkę dał czek , 
na 2.000 marek niem., płatny w Katowickim 
oddziale - «zt Bank“. j 
„ Ostateczfie, po „ubicu“ eprawy, Kurzy- I 
dym został dnia 23 grudnia a.asztowany u | 
drzwi mieszkania dr. Lukaschka, w chwili 
gdy zaniósł mu akty sfingowane przez wy- | 
wiad polski. 

W ten sposób zamiast niemożliwej do u- 
rzeczywistnienia kompromitacji Polski nastą- | 
piło zdemaskowanie brudnej roboty, w któ- 
rej brały wyraźny udział najwyżej stojące 
czynniki oficjalne państwa niemieckiego. 


JAKIE SĄ DOWODY KOMPROMITACJI 
NIEMIEC. 


Kompromitacja oficialnych czynników po- 
lityki niemieckiej, jakiemi są kanclerz Rze- 
szy Marks, i dypiomata Lukacchek nie ulega 
najmaiejczej wątpliwości. 

Śledztwo i przewód eqdowy najwyrażniej 
stwierdza, że: 

1) O akcji szpiegowskiej na rzecz Niemiec, 
która miała na celu podważenie autorytetu 
rozstrzygnięcia plebiseytowego na G. Śląsku, 
powiadomiony był kanclerz Rzeszy Marks; 
(dowód: list Kurzydyma do Marksa, znajdu- 
jący się w aktach sprawy). 

2) Akcją powyższą kierował z całą świado- 
meścią odpowiedzialności dr. Lukaschek i 


WW. IDM EWĘ -T DET „MPiÓZI WTEM - N EURE M R m 


Omaka krytyk cy podrawy paso dórczej 


KONFERENCJA WIĘEPREMJERA BARTLA Z P. HAUSNEREM. 


Warszawa, 27-1. (Tel. wł.). W dniu dzi- 
siejszym wicepremier Bartel przyjął p. 
Husnera, z którym odbył konferencje na 
temat sytuacji gospodarczej oraz w związ- 
ku ze sprawą zaciągnięcia pożyczki zagra- 
nicznej. 

P. Hausner wyraził obawę, że wraz ze 
spadkiem waluty obcej, nastąpi zastój w 
przemyśle, zmniejszenie się eksportu, co 
może wpłynąć na zachwianie budżetem. 

Wicepremjer Bartel oświadczył, że 
Rząd nie może interweniować przeciwko | 


Warszawa, 27-1. (Tel. wi.) W piątek 
wyjeżdżają do Ameryki: prof. Krzyża- , 
nowski i Młynarski. Wyjazd ten pozosta- ! 


Forteca Królewiec 


NIEMCY MAJĄ ZNISZCZYĆ TYLKO FORTYFIKACJE KISTRZYNIĄ I GŁO- 
GOWA. 


Paryż, 27-1. (Tel. wl.). Międzysojuszui- 
czą komisja, obradująca w Wersalu, uzna- 
ła za możliwe przyjąć proponowane ustęp- 
stwa generala Pawelsa. Ostateczne załat- 
wienie sprawy nastąpitoby po posiedzeniu 
Rady ambasadorów, które cdbędzie się w 
nadchodzący poniedziałek lub wtorek. 


Wrażenia mowy Poincare qqo. 


POINCARE MĘŻEM OPATRZNOŚCIOW YM DLA FRANCJI. — ATAKI LEWICY, 


Paryż, 27-1. (Tel. wł). W związku z 
ekspose Poincare'go, prasa komentsje to 


: przemówienie z dwuch punktów widzenia: 
; tego co powiedział Poincare i tego, czego 


nie powiedział. 

Co do pierwszego punktu opinia jest je- 
dnemyślna i stwierdza, że polit gospe- 
darcza Francji jest ściśle związana z 090- 
bą premjera Poincare'go. Przemówienie 
jego, feine cylr i zestawień, ilustrujących 
poprawę sytuacji gospodarczej, było po- 
tężnym wyrazem tryumfalnej sity. 


WYJAZD PO ZŁOTE RUNO? 


NIEMIEC. 


(dowód: pertraktowanie ze szpiegami, kilka 
listów Lukaschka do Kurzydyma, które znaj- 
dują się w posiadaniu sądu i czek na 2.000 
marek jako zaliczka na wynagrodzenie dla 
szpiegów). 

Najbardziej uieetyczną, brzydką i brudną 
rzeczą jest, że dr. Lukaschek do prowadze- 
nla akcji szplegowskiej nadużywał swojego 
stanowiska dypkanafycznega i perfraktację., 
ze szpiegami odbywał częściowo w biurach 
komisji mieszanej, nie licząc się z możliwością 
zmiesławienia tej instytucji międzynarodowej 
i jej prezydenta, p. Calondra. Co więcej dr. 
Lukaschek usiłował nawet rzarelć sień ną OSo- 
bę p. Calandra, insynuując mu w prasie nie- 
mieckiej pawie, że uczestnictwo w jego afe- 
rze dyplomatyczno-szpiegowskiej. 


WYROK. 


Fo: przewcdzie sądowym i przemówieniu 
prokuratora Matkowakiągo, który świetnie: 
użaeadnił winę oskarżonego na prawnem 'i 
politycznem tle sprawy, oraz po knótkiej'mo- 
wie obrońcy sąd wydał wyrok skazujący 
Kurzydyma na półtora roku twierdzy. 

Jeszcze raz powtarzamy, że Kórzydym był 
w calej tej aferze tylko pionkiem, którym 
kierowała wytrawna, a zbrodnicza ręka. 

Skazamie Kuszydyma jest stwierdzeniem 
wobec calego światła winy jego mocodaw- 
ców, a równocześnie wielkim głosem protestu 
przeciw zamaąchom niemieckim- na giańice 
Polski. 


spadkowi. Uważa, że spadek obcych wa- 
lut jest wyrazem zdrowia gospodarczego 
państwa i Rząd nie ma zamiaru przeciw- 
działać temu. 

P. Hausner oświadczył, że koniecznem 
byłoby doprowadzenie do stabilizacji pie- 
niądza. 

W sprawie pożyczki wicepremier Bar- 
tel oświadczył, że Rząd przewiduje, iż zo- 
stanie ona stinalizowana w najbliższym 
czesie. 


je w związku ze staraniami o pożyczkę a- 
merykańską. 


pozostanie nadal, 


W sprawie twierdz wschodnio-niemiec- 
kich uznano, że Królewiec może pozostać 
w obecnym stanie. Natomiast wzbroniona 
zostanie rozbudowa twierdz wschodnio- 
pruskich. Niemcy mają zniszczyć fortyfi- 
kacie pod Kistrzyniem i Giogowem. 


Opozycja próbuje krytykować to, czego 
nie powiedział p. Poincare. P. Prosard w 
„Soire“ scejalistycznym zarzuca Poincare- 
u, że prowadzi pottykę gospodarczą pet- 
ną tajemnicy. Niewiadamo, czy pragnie 
vtrzymać franka na obecnym poziomie. 
czy też dążyć do dalszego obniżenia. P. 
Prosard dowodzi, że p. Poincare utrzy ou- 
je ciągle stan prowizoryczny, aby przediu- 
żyć żywót obecnego rządu, nie dopuszcza- 
jąc do władzy żywiołów demokratycznych 


tietie klopoty angielskie w Chinar, 


OFICJALNY KOMUNIKAT ANGIELSKI W SPRAWIE SYTUACJI W CHINACH. 


Londyn, 27-1. (Tel. wł.). Na posiedze- 
niu rady ministrów Churchi1 udzielił wyja- 
śnień w sprawie sytuacji chińskiej. Oświad 
czenie to powtórzył oficjalny komunikat 
rządowy. 

W ogioszonym komunikacie stwierdzo- 
na zostaśa konieczność wysiania floty i 
wojska do Chin, aby uprzedzić akcję 
wojsk chińskich, zagrażających kj 
czeństwu ludności cudzoziamskiei I nie do- 


puścić do rozlewu krwi. 

Sytuacja angielska jest znacznie gorszą 
od sytuacji Japonji I Ameryki. Japonji sy- 
tuacja jest lepszą ze względu na położenie 
geograliczne, które uimożliwia szybkie do- 
sianie wojska. Również Ameryka, mając 
oparcie w wyspach Filipińskich, może 
przyjść z szybką pomocą, posiadając pod 
bokiem znaczne sily zbrojne. 


fprzez 


Ar. 21. 


Wiadomości ze- stolicy. 


FUNDACJA ROCKEFELLERA. Bawi- 
Ji w Warszawie przedstawiciele ameryka 
skiej fundacji Rockefellera: dyrektor Ed- 
win R. Embree oraz pani F. Elizabeth 
Crowoll z Nowego Jorku. Goście amery- 
kańscy odbyli szereg konferencyj z gent- 
ralnym dyrektórem slużby zdrowia dr. 
Wroczyńskim oraz przedstawieielami war 
szawskiej szkoy pielęgniarstwa. W wyni- 
ku tych konferencyj zaofiarowywali oni 
100.000 dolarów na budowę gmachu dla 
tej szkoly w Warszawie. Udział sgarbu 
państwa w budowie tej szkoły określony 
został w wysokości 400.000 zl. Rząd prze- 
znaczył już plac pod budowę tej szkoły. 
Kwota przeznaczona na cel powyższy 
fundacje Rockefellera może być 
niezwłocznie podjęta. Roboty budowiane 
Þoda rozpoczęte natychmiast po otwarciu 
sezonu budowłaunego. 


W SPRAWIE STRZAŁU W SULEJÓW 
KU. Sąd okręgowy warszawski umorzył 
zgodnie z wnioskiem prokuratora na mo- 
cy art. 277 ustawy postępowania karne- 
go śledz:wo z powodu nieujawnienia sry 
wców strzelaniny i zamachu na marszajka 
Pileudzkiego w dnin 11 maja r. ub. w Su- 
lejówknu. 

DWLGODZINNY STRAJK W ELE- 
KTROWNI. Związek zawodowy pracow- 
ników elektrowni warszawskiej zarządził 
oneguaj dwugodzinny suajk robotników 
elektrowni, jako protest przeciwko baga- 
telizowaniu przez” zarząd elektrowni po- 
stulatów robowniczych. Strajk trwnł od 
dz. 8 do 10 rano. 

GvZiE W WARSZAWIE KURSUJE NAJ- 
WIĘCEJ POJAZDÓW? Według pomiarów. 
dokonanych przez wyużiał techniczny magi- 
stran warszawskiego, największą ilość pojąz: 
dów i największe obciążenie jezdni w roku 
ubiegłym zaobserwowano na ul. Braokic; — 
11.976 pojazdów o ciężarze 24.078 ton (w 
godz. «l 5 do 22), następnie Manszałkow- 
skiej róg Złotej — 10.381 pojazdów o cięża- 
rze 12.590 ton, Marszałkowskiej róg Nowo- 
grodzkiej — 10.035 o ciężarze 14.113 ton, na 
Wierzbawej róg Trębuckiej — 10.265 pojaz- 
dów o ciężarze 13.713 ton. Duże obciążenie 
jezdni przy mniejszej ednak liczbie pojaz- 
dów notowano na ul. Granicznej — 7.140 po- 
jazdów o ciężarze 18.030 ton, Żelaznej —- 
3.657 o ciężarze 11.113 ton, Chłodnej — 514% 
o ciężarze 11.029 ton, moście Kierbedzia — 
1.818 o ciożarze 18.429. Na ulicach, prowa: 
dzących poza miasto, największą ilość pojaz- 
dów zaobserwowano na ulicy Wolskicj — 
4.530, na'mniej:zą na w. Modlińskioj — 758 
manana 


Z OSTATNIEJ CHWILI. 


Lastrzelenie nożownika 
W Zawierciu. 


* Wczoraj o godz. 5 popol. ulicą Nowofa- 
bryczną w Zawierciu przechodziło kilku 
meżczyzn i jedna kobieta, 

wszyscy podchmieleni, 
zachowując się wielce krzykliwie. 

Na zwróconą uwagę peimiącego tam 
służbę posterunkowego, Józefa Dzłuka, 
by się uciszyli, jeden z awanturników u- 
derzył go palką w tył głowy. 

Dziuk padł na ziemię, 
przyczem wypadl mu rewolwer, który pod 
niósł jeden z napastników. Na łeżącęgo 
poltejama rzucili się wszyscy bijąc go i 
dusząc. Po krótkiej walce posterunkowe- 
"MI 

udało się zrzucić z siehie opryszków 

odebrać rewolwer. Cofnąwszy się wów- 
«as o kilka kroków, wezwał awanturni- 
ków do odejścia. Ci jednakże ponowili na 
2 cgo napad. Napastowany posterunkowy 
w.dząc to, strzelił, 

kładąc trupem jednego z napastników. 

Reszta napastników rzuciła się wówczas 
na Dziuka, cheąc pomścić śmierć kompa- 
na. 

Posterunkowy jednak zdążył dać sy- 
gnał gwizdkiem, na który przybieglo z po- 
mocą paru posterunkowych pieszych i je 
den konny, którzy 

ujęli napastników. 

Natychmiastowe dochodzenie, prowa- 
dzone przez przybyłego na miejsce w 2 mi 
nuty kierownika komisarjatu st. przodow- 
nika Kwapisza, ustalilo, że + 

napastnikami są bracia Kleltoccy 
znani policji z awantur. bójek i nożownio 
twa. Zabity opryszek Władysiaw Kleko- 
cki był kilka razy karany za nożownie- 
two, 


R.Z. 


Arak konsokwoncji 


„Bo są dziwy nad dziwy, kiedy... na- 
ród jest nieszczęśliwy", nie wiedząc o co 
chodzi Sejmowi, Rządowi, tym wszyst- 
kim, którzy stoją na czele Państwa 
możnaby w ten sposób strawestować po- 
wiedzenie marszałka Pilsudskiego. Co rer 
'mniej naród poczyna się orjentować w 
chaotycznym stosunku jego reprezentan- 
tów — posłów, do Rządu i odwrotnie. 
Sqoleczeństwo jest nieszczęśliwe, gubi 
się+w domysłach, niepokoją go i straszą 
przeróżnemi możliwościami, życie co- 
dzienne smaga wzrastającą drożyzną, a 
tam, w górze, programy, przemówienia, 
wzajemne zarzuty wykonywują dziwny 
taniec św. Wita. 

Oczekiwano powszechnie, że gdy nadej- 
dzie dyskusja budżetowa w Sejmie, pa- 
dną jakieś ważkie, zdecydowane, mocne 
Slowa, które rozjaśnią tajemniczą cie- 
mność otaczającą cpinję publiczną. Nic z 
tego. Natomiast niesamowity epileptycz- 
ny taniec przemówień demagogicznych, 
a pozbawionych konsekwencji, wykony- 
wamy tak dchrze przez czerwonych, jak 
i zielonych (ludowców) muci* wzbudzić 
niesmak graniczący z pogardą dla wstrę- 
tnych cech tchórzostwa. 

Jeżeli bowiem powiada się wyraźnie, 
mocno i dobitnie, że Rząd kieruje się 
nie interesem Państwa, a program swój 
przygotowywuje pod kątem  animozyj 
nartyjnych, jak to powiedział poseł Nie- 
działkowski, jeżeli zapowiada się opozy- 
cję, to zdawałoby się, że prostą konse- 
kwencją byłoby niewotowanie za bu- 
dżetem. Tak by się wydawało przeciętne- 
mu śmiertelnikowi. Kłub PPS. jednak ina- 
czej rozumuje i głosować będzie za budże 
tem. Nie chodzi w danym wypadku o roz- 
sadzenie czy dobrze, czy źle byłoby gło- 
Sować za lub przeciw budżetowi; kto ma 
słuszność i rację: czy PPS. czy Rząd. 
Skoro jednak- = weźmy przykład bardziej 
codzienny SEE b cbiarch ma świado- 
mość, że administrator otrzymane pienią- 
dze użytkowuje niewłaściwie, nie z pożyt 
ziem dla przedsiębiorstwa, a jedynie aby 
złośliwość czynić osobie trzeciej, to oczy- 
wiście, że adminisiratora takiego pozbę- 
dzie się szybko. I nie będzie się krępować 
i ograniezać tem, że natrati na trudno. g 
w poszukiwaniu innego funkcjonarjusza. 
Tymczasem PPS, a nietylko ten klub po- 
selski, ale niemal wszystkie, za wyjat- 
kiem Związku ludowo-narcdowego, pod- 
dały niezwykle ostrej krytyce metody 
Rządu, jego „bezprogrami*, odmówiły za- 
mania, ale oświadczyły jelnocześnie, że 
uważając budżet za konieczność państwo 
wą, głosować będą za nim. 

Istnieje jakieś dziwne pomyleuie po- 
giądów. Pewne formalności chce się utoż- 
samiiać z nakazami życiowenii, chociażby 
w istocie były one sprzeczne z tymi wyma 
ganiami i nawet szsodliwe. Sam takt u- 
chwalenia budżetu traktuje się jako obo- 
wiązek patriotyczny. Ale kontra nad 
tem jak i kto będzie wykonywać ten bu- 
dżet. nie podporządkowywuje się przyka- 
zaniom parljotycznym. 

Nasuwa się znowu pytanie: elastyczność 
sumień, tchórzostwo, czy też tylko w naj 
lepszym razie — brak konsekwencji? 

Logiczne stanowisko zajął jedynie po- 
ce! Glabiński: Odmówiwszy zaulania Rzą- 
dowi, odmówił głosowania za budżetem. 
Może się ten i ów nie zgadzać ze stano- 
wiskiein prezesa Z. L. N., można dysku- 
tować na temat słuszności zarzutów wy- 
suniętych przezeń, ale trzeba przyznać, 
że stanowisko takie jest męskie i uczci- 
we, Odmawiać natomiast Rządowi progra- 
mu, wykazywać szkodliwość jego w dzia- 
łalncści administracyjnej, piętnować za 
szereg czynów, zapowiadać głośno opo- 
zycję, a następnie po cichu dawać pie- 
niądze jest zjawiskiem dla ogółu trudnem 


„KURJER ZACHODNI“ — Palek 25 stycznta 1977 roku. 


m 
a 


do zrozumienia, dla bardziej uświadomio- | poczynań, jest silnym, ponieważ postępu- 


nych mocno niesmacznem, a w istocie 
swej doewodzącem, jak wielce słabym jest 
nasz Sejm. 

Niewątpliwie gorzkie słowa, które pa- 
dły pod adresem Rządu były słuszne. 


Polityka Rządu zarówno zagraniczna, jak ; 


wewnętrzna, pelna wszelkich możliwości, 
nieustalony program gospedarczy (sku- 
tek- drożyzna) zadowolnić społeczeństwa 
nie mogą. I życie samo mocno dyskredy- 
tuje. Jednak Rząd ten, nie mając progra- 


' 


Jak wiadomo, mnożność żydów jest wię- 
ksza. niż u mnych narodowości, Ciekawe pod 
tym wzęlędem cyfry połaje wydany w Ber- 
linie „Judischer Iilustrierter Kalender auf des 
Jahr 35685 (1924 — W)“ Wedlug statystyki, 
zawieszonej w iem wydawnictwie, w r. 
1800 było na całym świecie okolo 3.000.000 
żydów. Wroku [881 Fezuco już ich 7,2 ni- 
jony, w r. 1900 Cziewęć miljonów, a w c. 
1914 około 14 mi'junów. 

W przeciągu 53 lat (1881—1914) Kczba 
ludności żydowskiej pcdwoiłą się, więc gdy 
u innych ua.clów europejskich, z nażwię- 
kszym przyrostem naturalnym. potrzeba na 
to nornut.aie około TO lat. 

Jeżeli to tempo przyrostu utrzyma się na- 
dal. można oczekiwać. że za jakieś 30 lat, a 
wię: około r. 1950, liczba żydów wynosić 
hędzie około 30 miljcnów. 

Botychczas. jak przyznają sami żydzi. np. 
Davis Frietsch wë wspomnianym wyżej ka- 
iendarzn. statystycy żydowscy starali się 
wszelkiemi siłami zmniejszać istofną liczeb- 
ność żydów. operuj;jc przestarzałemi cyframi 
i popełniając świadomie omyłki rachunkowe. 


ponieważ wychodzili z założenia. że majle- 
pszą ochronę Ha żydów sianewi, jeżeli sie 
ieh „nie wółzi”. Jest to bardzo cenne wyzaa- 


nie, obecnie bowiem żydzi czuja się uż tak 
<laiece panami świata. że nie widzą już po- 
wału ukrywania swej potęgi. *Wekazując aa 
podane wyżej cyfry, żydzi z duma oświad- 
czają. łe wie są bynajmniej rasą. skazana 
na zagiado. lecz maja tendencję rozmnaża- 
wa się. jakiej mwe wykazuje żasłen inny z 
narodów europejskich. 

Jeżczbyśmy przyjęli cyfrę, podawaną przez 
samych żydów. mumowiee 18 miljonów, to 
w przeciągu 124 lat liczba ich pomnożyła się 
sześciokrotnie, a równolegle wzrastał także 
stosurex procentowy żydów do cgółu łudno- 
Ści świata. O ile w r. 1800 stanowili oni 0,3 
proz. ówczesnej ludzkości (3 miliony na 1 mi- 


ljard), to oheznie twcrzą żydzi już 1 proc. H 


ludzkości (18 miljonów na i miijard 800 mi- 


Niemcy a Bałkany. 


(Od wiasiego korespondenta „Kuriera Zachodniego”). 


W związku z obecnym kryzysem balkań- 
skim opinja bulgiwska z baczną uwagą sle- 
dzi prasę cwropejską. komentujacą. jak wia- 
domo, nad wyraz obszernie ostatnie wyda- 
rzenia na Bałkanach. Są tradycj w Bulga- 
rji najwiekszą poczytnościa pośród pism za- 
granicznych cierza pisma miemieckie. 
Jest to wynik długoletniej współpracy Bul- 
garji z państwami centralnemi, zwłaszeza 
podczas wojny światowej. kiedy to w Bul- 
gar! w eagu 4 lat nanezyło sie po niemiec- 
ku daleko więcej osób, niż w ciągu całych 
ddziesłątków lat przed wojną. 

Niemey poświęcają. jak wiadomo, wyda- 
rzeniom ua Bałkanach nad wyraz baczną u- 
wagę. Większe pisma niemieckie mają we 
wszystkch państwach bałkańskich swych sta- 
łych korespondentów. nieustannie informu- 
jących opinję niemiecka o wszystkiem. co na 
Bałkanach zachodzi. Największe jednak zain- 
teresowanie dla spraw bałkańskich okazuje 
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je konsekwentnie. Nawet w stosunku do 
Sejmu, pomiatając nim, postępuje konse- 
kwentnie. Konsekwencja czynów jest je- 
go siłą, choć nie ma racji. 

Sejm ma częstokroć rację, nawet w 
większości wypadków, ale jest niekonse- 
kwentnym i dlatego słabym. Objaw nie- 
zdrowy, przykry, zabijający wszelką 
twórczą, pozytywną pracę, podkopujący 


| zadanie społeczeństwa mie tyłko do obe- 
| cnej reprezentacji, ałe do Sejmu, jako in- 
mu we mając racji w szeregu swoich | stytucji. 
AREENA OAE R. (VTEĆ EOT: „<A "WYNNR PEWNA F.A || iw Wiwa Mo M 


Ultrzymia możność rasy żydowskiej 


W ŚWIETLE CYFR ŻYDOWSKIEGO KALENDARZA BERLIŃSKIEGO. 


S. A. 


ljonów). 

Szybki wzrost ich liczby absodutne: i 
względnej stanie wię zrozumiały, o ile uwzgie 
dnimy fakt, że cyfra urodzin u żydów wyno- 
si 33 na 1000. co przy cydrze śmiertelności 


12 daje przyrost naturainy w ilości 21 
ua 1000. Jeżeli uwzględnimy teraz, że w 
Niemczech wynosi cyfra nrodziu tylko 20 


ma 1000, a w Pulsce nie wiele więcej, to zro- 
zumiemy całe niebezpieczeństwo szybkiego 
wzrostu liczebnego iwlności żydowskiej. 

Każdemu, mającemu skibe pojęcie o euge- 
nice, wiadomo, jak wielkie znaczenie ma po- 
dobna różnica w cyfrach pomiędzy dwema 
ludami, mieszkającemi na tem samem tery- 
torjum. Posłuchajmy, co mówi o tem «r. 
Lentz. autor znanego podręcznika higjeny 
rasy. O ile w jakieś grupie ludnosci, którą 
nazwiemy A, każde małżeństwo ma prze- 
cietnie 3 dziewi, które po 33 latach zaklada- 
ją wlasne rodziny, a w drugiej gaže B 
przypada na małżeństwo średnio czworo dzie- 
«©, które zakładają rodziny po 25 latach, to 
przyjmując równą Kezebność obu grup już 
po stu latach zauważymy ogromne przesu- 
nięcie się stosunku cyfrowego obn grup na 
é piemwszej (A). bedzie ona bowiem 
wynosiła po 100 latach nie 50, ale zaiedwie 
175 proc. ogółu ludności danepo olszarn. 
grupa B zaś moine do 82.5 proc. Po trzy- 
stu latach stosunek cyfrowy grupy A do B 
przedsta wiałby się. jak 0.0:991, Tą drogą gi 
ną jedne rasy, a inne rozrastają. sie. Ai 
jąc ieh miejsce. 


Teraz staje się zrozumiałem, diaczegu ży- 
dzi należą do najgorętszych propagatorów 
inaltuzjaniznu, Oczywiście wśród chrześcjan. 
tlaczego popieraja ograniczanie liczhy dzie- 
vi wśród mieżydów przy pomocy prasy, filmu 
i wykładów pseudonaukowych. Chodzi tu — 
rzecz proia — o osłamienie przeciwnika, o 
stworzenie jeszcze dogodniejszych warun- 
ków szybkiego wzrostu cyfrowego żydów w 
stosunku do ludnoćci. 


KB. 


Sofja, w styczniki 1927 r. 


ische Zeitung“, przynoszący niemal co- 
e obszerne artykuly, omawiające 
ena z punktu widzenia poiityki nie- 
j — najrozmaitsze aktualne probie- 
my bałkańskie. 

W jednym ze swych ostatnich numerów 
„Kównieche Zeitnog“ omawiając sprawę sto- 
sunków bulgarsko-jugosłowiiieskich, pisze, 
%0 każdy rząd buigarski, który zdecydowal- 
by się na nawiązanie bliższych stosunków 
x Jugosławją, tem samem podpisałby swój 
własny wyrok śmierci. Artykuł powy 
odbił «ię, rzecz jasna, żywem echem w ca- 
lej prasie bulgarskiej, w której wywiązała 
się ożywiona polemika na temat stosunków 
bałkańskich. 

Jeden z najwybitnie szych 
bułgarskiecn. M. T. Madżarow. znany polityk 
rządowy. zamieścił w „Sowie“ wofijskiem 
obszerny artykuł, poświęcony  wywodcm 
„Ko!lnische Zeitung”. W artykule iym Ma- 


publicystów 


z prawami szkól I 
państwowych S 


Egzamioy wstępne do 
40: f 


em 
| o ZZ Z 


dżarow odrzuca rady niemieckie, wskazuj46 
między inneni na tu. że publicysta niemie- 
ck: postępuje bardzo niekoasekwentnie, odra- 
dzaując Bulgarji uregulowanie rtosunków 
z Jugosławja w chwis, kiedy Niemey ofi- 
cjalnie staraja się nawiasy zne sto- 
sunki ze swymi przec.wnikami 4 wojny swta- 
towej. 

Kto żye w Bul 


gaji i zda naród bulgar. 
ski — pisze Mudżarów wie, jak szczerze 
życzą robie Bułyarzy zgody i przyjaźni ma 
Bałkanach. O wojnie i o jakiejkolwiek wro- 
giej akcji ze strony Bugarji mogą mówić 
tylko ei. którym wojna nie wyrzydziła zbyt 
wiadlkiej szkoły. jako też ci. którzy chca 
bie zdobyć niezen uiczaslużoną shitwe. 

Mineły już czusy, kiedy naród bułrarski 
przelewał swą krew w obronie cudzych in- 
teresów, — ezytamy dale’ wiykułe Ma- 
dżarowa= obcenie nikt nie zlola wpiynąć 
ne decyzje parlamentu biigarskiczo ani 0- 
biennesmi, ani poyróżkame. Sprawa uregulo- 
wania wzujemnych stosunków nagizy Buh 
garją a Jugosławią zależną jest jedynie od 
decyzji parlamento. który ze swej strony nie 
powinien się kierować życzeniami poszezes 
gólnych partyj mb frakcyj, Jecz mieć zawsze 
na wzęledzie dobro į wolę calego narodu. 

Tak postępują wszystkie rozsądne d0- 
świadrezone narody, tak też powinnišuy po- 
siępować iiny — kończy Madżarów swe zną« 
mienne wywody. które rzucają charaktery- 
styczne Światło na pauwacą w Bulgarji o= 
pinje. 
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Wioski Kosciusko. 


Zarząd Towarzystwa Wiosek Kościu- 
szkowskich (Warszawa. ul. Leszno 11; ko- 
muniknje: 

W wykonaniu ustawy sejmowej o pañ- 
stwowej fnwlacji Wiosek  Kościuszkow- 
skich Rząd wyznaczyli w pow. Grudziądze 
kim pod pierwszą Wioskę majatek pań- 
stwowy Rogoźno- Zamek wraz z jego licz 
nym żywym i martwym inwcntarzem. a 
unządze 'e. i prowadzenie’ Wioski pawie- 
rzył Towarzystwu Wiosek Kościuszkow- 
skich. Do czasu wydania odpowiedniej u- 
stawy o fmxkteji majątek ten przechodzi 
w rozporządzenie Towarzystwa w formie 
dzierżawy, krórej termin liezy się już od 
stycznia 192% roku. 

Aczkolwiek między majątkami vis wo 
wemi są majątki bardziej od Rogvżna od 
powiadajace na Wioskę Koścnszkowsku, 
jednakże wybór padł na Rogoźno z tej ra 
cji. że inwentarze Rogożma są wiasnością 
qrutstwa, w junych zaś domenach jnwenta 
rze należą do dzierżawcy, — a także i z 
tej racji. że Rogoźno mogło być przekaza 
ne Towarzystwu teraz, — inne majątki 
dopiero za dwa lata mogłyby być oddane 
na cele Wioski. 

Ziemia w Rogoźnie jest wdzięczną do 
wprawy. lekka a uwodzajna. Pluntowane 
są buraki cukrowe. Na miejscu jest go- 
rzenia. 

Po ustaleniu, ile ziemi trzela bedzie od 
dać sąsiadom na powiększenie ich karlo- 
watych gospodarstw. zrobiony zostanie 
plan rozbicia majątku na małe sieroce go 
spodarsiwa, powiazane z sobą kodperaty- 


wą w jeden organizm wzorowej Wioski, 
a tak silne. aby z dochodów każdego go- 


spodarstwa utrzymać się moghi rodzina 
opiekunów - gospodarzy. powiokszona 0 
zromtikę dziesięciorga sierot, 

OGpiekunami - gospodarzami będą prze 
ważnie dawni wychowańcy Towarzystwa 
Gniazd Sierocych. którzy pokończyli pra 
ktyki w kraju i zagrinieą, a dzis są instru 
ktorami Kótek rolniczych, pracownikami 
w Ogniskach Kultury Rolniczej iip. 

Kierownik szkoły i ochronki w Wiosce 
sprawować Lodzie nad gniazdami ż ramie 
nia Towarzystwa władze nadepiekuńczą, 
jako inspektor - wychowawca. 

Budowle każdego sierocego gospodar- 
stwa maja być trwale, estetyczne i prakty 
czno, aby mogly być wzorem urządzeń 
gospodarczych. Budulee da państwo. I- 
stnidjące bmdynki folwarczne będą użyte 
na szkoly, fabryki. kooperatywy. Ministe- 
rjum pracy i opieki społecznej obiecuje 
wyjednać dła fundacji ze skarbu państwa 
pół miljona złotych, płatne w clągu lat 
paru. T-wo Wiosek Kościuszkowskich li- 
czy na wpływy z Sejmików i Magistratów, 
które w ramach TWK., jako członkowie 
założyciele zakupywać będą miejscu wice 
czyste dla swoich sierot. | 

Poważne i stałe fmidusze wpływać bg- 
dą do kasy TWK na rachunek Rodziny 
Wojs kowej oi pp. wojskowych różnych 
stopni, którzy się opodarkowaii nu utwa 
rzenie miejsc wieczystych dla sierot pol 
swoich koJegach. | 
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Głosy publiczn 
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W sprawie teatru. 


Od jednego z naszych czytelników otrzy- 
mujemy następujące uwagi w sprawie: pro- 
jektu objęcia sceny w Sosnowcu przez dy- 
rekcię teatru polskiego w Katowicach. | 

Potrzeba dobrze prowadzonego teatru w 
Sosnowcu jest wielką. Niewgipliwie znaczną 
winą niepowodzenia imprez teatralnych w sto 
licy Zagłębia ponosi niewysoki ich poziom 
artystyczny i niezbyt dobra organizacja. Ob- 
jęcie teatru eoenowieckiego przez dyrekcję | 
katowieką podniosłoby napewno zarówno 
wymagany poziom teatru, jak i śrekwenoję 
publiczności. 

Jak wszędzie jednak jest tn jedno ale. 

Gmach teatralny, sala i scena w Sosnowcu 
znajdują sią w stanie opłakanym. Tymczasem 
oprawa eztuki, sposób je: wystawienia, eta- 
nowi połowę powodzenia. Czy jest możliwe, 
aby w Sosnowcu dać sztukom należytą opra- 
wę? Twierdzimy, że nie. W każdym razie 
teatr sosnowiecki, choćby zaludniony zespo- 
łem katowickim, nie wytrzyma konkurencji 
z warunkami technicznemi Katowic i miłoś- 
nicy teatru będą woleli odbyć uciążliwą, bądź | 
co bądź, podróż do Katowic, jak uczestniczyć | 
w przedstawieniu tej samej sztuki w Sosnow- į 
cu, przy prowincjonalnym zakroju tutejszej | 
sceny. 

Czy zatem p. Biernackiemu „opłaci się 
skórka za wyprawe!? 

Mam wrażenie, że raczej fatalne warunki 
techniczne scegy w Sosnowcu wpłynęlyby na 
obniżenie dobrej marki, jaką się cieszy teatr 
polski w Katowicach. Tembardziej, że krążą 
pogłoski o niemożliwości zużytkowania de- 
koracyj z Katowic w Sosnowen, bo nie są 
one własnością tamtejszej dyrekcji teatru, 
lecz miasta. 

Należy cię zatem dobrze znstanowić nad | 
rozwiązaniem sprawy, aby mie zaszkodzić 
teatrowi katowickiemu, nie pomaga ą4c równo 
czednie nic zaniedbanej niwie teatralnej w 
Sosnowcu. K-ski. 


Polskie Radjo. 


NAJBLIŻSZY PROGRAM DZIAŁANIA. 


U 

Prezydent Rzeczypospolitej przyjął dele- 
gaoia „Polskiego Radja“ z dyrektorem Cham- 
cem na czele. Declgacja przedłożyła Prezy- 
dentowi plan budowy sicci stacyj nadaw- 
czych na terenie Polski I prosiła o wy.onie- 
nie komisji rządowej z udziałem Ministerjów: , 
przemysłu ć handlu, spraw wejskowych i 
fkarbu, któravy załatwiała w szybkiem tem- 
pie eprawy, dotyczące radja. 

„Polskie Radja* zamierza wybudować w | 
państwie, oprócz stacyj krakowskiej i po- 
znańskiej, jeszcze dziewięć mniejszych. Ogó- 
lem będziemy więc mieli w Polsce 12 stacyj, 
które ogarną 15 procent terytorjum Polski | 
w odbiorze na aparaty de'cktorowe. 

„Polskie Radjo* przechodzi wkrótce do 
akcji obronnej przeciwko progagandzie anty- 
polskiej, uprawianej przez stacje państw 0- 
ściennych. Stacja krakowska i poznańska 
będą, posząwszy od 1 marca, nadawały część 
programu w języku niemieckim. 

W ten sposób ludność pogranicza, oddana 
dotychczas na pastwę propagandy antypol- 
skie, będzie mogła korzystać z źródłowych 
infonmacyj polskich. Pozatem wprowadzone 
będą już wkrótėe na etacji warezawukiej 
specjalne prelekcje w języku francuskim, po- 
święcone aktualnym zagadnieniom polskiej 
polityki zagranicznej. 


RADJOSTACJA W KRAKOWIE. 


Prace około uruchomienia broadcastingu 
krakowskiego postępują pomyślnie, tak, iż 
w dniu 16 lutego krakowska stacja radjo- 
foniczna przemówi głosem swoich prelegen- 
tów i muzyków do Polski. Aparuiura eiaci 
krakowskiej została już z Warszawy wysla- 
na i będzie umieszczona w przebudowanym 
i odpowiednio przysposobionym starym ba- 
stjonie wojskowym na Zwierzyńcu. Fabryka 
Zieleniew: kiego zwiozła już pod bas:jon przę- 
ała konstrukcji żelaznej masztów antenowych 
i przystąpi w najbliższych dmiach do ich mon- 

towania. Maszty te będą miały 60 metrów 
| wysokości, zaczem spodziewać się należy, 
że zasiąg stacji bedzie znaczny i awiyqe 
krakowskie etyszane będą aparatami detek- 
10-©wemi w promieniu 40 kilomeiów od Kra 
kowa. Stacja pacowad będzie energją 6 KW 
na fali 300 do 400 metrów. Studjo i biura 
krakowskiej stacji mieszczą się przy ulicy 
' Basztowaj 9, a kierownictwo spoczęło w rę- 
ku dyr. Winiarza. 
Krakowska stacja będzie samoistnie pro- 
| wadziła dział wiadomości lokalnych, oraz 
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„KURJER ZACHODNI“ — piątek 28 stysznia 1927 roku. 
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Wyprowadzenie drogich nam zwło< z 


aomu żałoby przy ul. 


Kołłątaja 


dz'ał odczytów, w których wybitni prelegen- 
ci miejscowi, w pierwszym rzędzie pratesoro- j 
mio uniwersytetu, przyrzekli awój udział. Za- I 
mierzone cą także muzyczne audycje. Głów- * 
ną jednak cześć programu muzycznego ©*rzy- | 
mywał będzie Kraków z centrali warszaw- | 
skiej, z którą połączy go specjalny przewód. | 
Namza,em zamierzona jest transm'=ja preluk- | 
cyj krakowskich do Warszawy. į 
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Kronika Zagłębia. 


KALENDARZYK. 


; | Dziś Św. Agnieszki. | 
zi Jutro Franciszka Salez. 
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Kinoteatry w SŚsSnowcu. 


grają dzisiaj: 
Udziałowy: Don Kiszot — Pat i Pata- 
chon. 
„Oaza*: .„Męczennica Zmysłów“. 
Sfinks: Matka, córka i kochanka. 
Momus: „Golgota uczciwej kobiety" z 
Mozżuchinem. 
„PAWIE OKO*. 


Dzisiaj w-godzinie 7.15 i 9.15 premjera sem- 
sacyjnej rewji „Więcej gazu“ z udziałem całego 
zespołu, W programie atrakcyjne numery—0- 
satme mawości stolicy: „Nie mam głosu”, 
„Więcej gazu“, „Kadysz”, „Trzymaj petek. 
„Mężopoł* i imme. 


| M a 


Stan zatrudnionych na miejscowym ryn- 
ku pracy. 

Wedlug przeprowadzonego ostatnio 
przez policję sosnowiecką spisu ilość ro- 
botników zatrudm.onych w miejscowych 
zakładach pracy przedstawia się naatępu 
jąco: kop. hr. Renard—-2096 rolotników, 
kop. Modrzejów—977, kop. Orion—213, 
kop. W:ktor—1924, huta Milow:ce—1754, 
huta Staszice—308, huta Katarzyna— 
1022, ©. G. Szón—1700, Hu!czyński— 
1623, Diete1—119. Deichsel—420, Walco 
wnia hr. Renard—669, Fitzner i Gamper 
—0784, fabr$ka chemiczna Radocha—131, | 
Lublitski i Jaskólski—275, fatryka Siła 
—40, Gzichów—65, papiemia Lamprech- ! 
ta—142, Huta szklana—52, fabr. Krau- | 
pego—9%, B-cia Woźniak—184. Piąrkow * 

ski—13, Chrzanowski—75, Dźwigmia— | 
37, Szafruga—6, Kubalka — 7, fabryka 
pończoch „Sosnowiczanka"*—63, Cieślik 
—6, Łagan—5, cegielnia hr. Renard—6. ; 


Budowa żelaznego mostu na Przemszy. 

Tow. budowy tramwajów przystąpiło 
do budowy żelaznego mostu na Przemszy 
w Malohadzu, obecny bowiem most dre- 
wniany jest za słaby dla ruchu tramwa- 
jowego. Jak widać z powyższego. roboty 
przy budowie linji tramwajowej posuwa-' 
ją się stopniowo naprzód i z nastaniem 
cieplejszej pory prace te mają być prowa! 
dzone w „szybkiem tempie, aby magistra- 
la była gotowa przed zimą. 

Zderzenie auta z attohirsem. 

Wczornj w poludnie autobus kopalni 
Jowisz wióz! młodzież szkolną z Sosnow- 
ca do Wojkowie. Kiedy autobvs znalazł 
się na szosie malobądzkiej, obok mosu 
nagle z przecznicy od strony Będzina wy 
jechnło szybko auto i kierowca tegoż. nie 
mogąc już ominąć przeszkody, wmadł na 
autobus. 

Skutki zderzenia byiy dia auta dość 
przykre, autobus bowiem. jako większy 
i silniejszy, wytrzyma: natarcie inie 0- 
dnióst szwanku, natomiast aużo, wiasność 
p. Opilskiego z Zagórza. doznaio poważ- 
nych tszkodzeń. Wypadku z Iwiźm: nie 
było. 


pz 


„Choroby zarzżiiwe*. 
W niedzielę, dnia 30 stycznia, o godz. 
7 i pół wiecznrem. w domu ludowym. ul. 


Uruchomienie broadcastingu krakowskie- 
go sprowadzi niewątpliwie szybki rozwój ra- 
djo-amatorstiwa w  południęwo-zachodniej 
części Polski. Rozwój ten jednak pozostanie 
w znacznej mierze uzależniony od osławienej 
radjotelegrattcznej stacji w Dębnikach, która 
dziś funkcjonowaniem swo'em uńłemożliwia 
odbiór audycyj w godzinach, w których sama 
jest czynna. 


Jasna 26, odbędzie się odczyt drg E. Wie 
rzbickiego na temat: „Choroby zakaźne“. 
Odczyt taki, ze względu na liczne wypad- 
ki chorób zaraźliwych, szczególniej wśród 
dzieci, jest b. aktualnym. Będzie miał on 
na celu nietylko uświadomić o objawach 
i symTtomatach, zdradzających rodzaj 
choroby, a stąd możliwość jaknajwcze- 
śniejszego przeciwdziałania  lekrskiego, 
lecz również będzie mial za zadanie pou- 
czyć o zachowaniu się otoczenia chorego. 
Odczyt ten zapewnie zainteresuje jaknaj- 
liczniejsze rzesze członków D. L. i jego 
sympatyków. Wejście dla, czlonków bez- 
płatne, dla nieczlonków opłata minimalna. 


Podatek wyborczy w PPS. 


W organach PPS. ogłoszono uchwałę 
rady naczelnej cetraln. komitetu wykona 
wczego PPS ustanawiającą jednorazową 
daninę na cele wyborcze. Podatek wybor- 
czy ściągany będzie z towarzyszy i towa- 
rzyszek procentowo wedlug wysokości 
miesięcznych dochodów. Tabelka tych za 
robków jest wdale, jak na „proletarjacką“ 
partję, interesująca... Zaczyna się to od 
500 do 600 zł. miesięcznie, a dalej: 700, ` 
300 zt. 1000 do 1200 zł. miesięcznie, 1200 
do 1500 zł. i ponad 1500 złotych miesię- 
cznie (!!) Dosiownie: ponad tysiąc pięćset 
złotych miesięcznego dochodu. Stawki po 
datkowe wynoszą od 5 — 20 procent tych 
zaiste burżuazyjnych „zarobków“, które 
dość dziwnie mają ilustrować „nędzę“ 
członków socjalistycznej partji. 

Puste puszki dla ofiar Straży grodzieckiej. 

Donosiliśmy w swoim czasie, iż grodziecka 
straż ogniowa ochotnicza dla zasilenia swych 
f  uwszów przed rokiem umieć"!!a przy apa- 
ratach telefoniss=nych w Grodź u puszki na 


| O WAZA a ZZ ZAM An 


| datki od osób, korzystających dorażnie z noz- 


mów telefonicznych. Otóż onegdaj trzej 
przedstawiciele tej straży za,ęci byli opróżnie 
niem tych puszek z rezultatem nad wyraz ' 
ujemnym, bo prócz puszki, umieszczonej w 
handlu win i towarów koloujalnych p. Ste- 
fana Kubicy, w której znaleziono przeszło 
10 zł, inne puszki zawierały tylko bardzo 
nieznaczne groszowe sumy, a w jednej zna- 
leztono aż 13 groszy. Możeby zarząd straży 
w porozumen!. z abonentami telefonów wy- 
wiesił nad każdą puszką tabiiczkę z odpo- 
w fm napisem, przypominającym © dat- 
kach na tak doniosły cel, co, naszem zdaniem 
w: 'rmichy dodatnio na ofiarność mieszkań- 
ców. 


Oficialne ostrzeżenie. 


Ze strony oficjalnej otrzymujemy na- 
stępijący komun:katr „W Morawskiej O- 
strawie wychodzi od pewnego czasu pi- 
smo „Kurjer Światowy”, któremu ze 
wzgledu na jego antypolskie tenedencje 
został w Polsce odcbrany debit poczto- 
wy. Redaktor i wydawca sero pisma, p. 
Skvara-Szewczyński, wydalony w swoim 
czasie z Polski, jako uciążliwy obcokra= 
jowiec, zwraca się czesto do różnych tt- 
rzędów. instytucyj i firm w Polsce. pro- 
ponujne oglaszanie się w „.Kurjerze Świa- 
towyn:'. ofiarując swe us'ugi przy urzą- 
ćzaniu wystaw propagandowych, koncer- 
tów itp. Ostrzega się przeto wszystkich 
zainteresowanych przed osobą p. Skvary- 
Szewczyńskiego". i 


Ulgowe paszporty zagraniczne. 


Jak wiadomo, osoby niezamożne mogą 
otrzymywać ulgowe paszporty zsgrani- 
czne. Dotychczas zaświadczenia niezamo- : 
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mości były wystawiane tylko tym oso- 
hom, których majątek nie przekraczał 
20.000 złotych i których obrót ustalony 
przy wymiarze podatku obrotowego nie 
wyżej jak 15.000 złotych. Obecnie Mini- 
sterjum skarbu podwyższyło najwyższą 
granicę wartości majątku z 20.000 do 
30.000 złotych. Jednocześnie Ministerjum 
poleciło, by odnośne władze przy wyra- 
żaniu zgody ubiegającym się o paszporty 
wgowe kierowały się jedynie powyższą, 
normą a także przepisem z lipca 1926 usta 
lającym granicę tę w sumie roczn. docho- 
du złotych 7,200 dla samotnych i 9.600 
dla wirzymujących rodzinę. Suma obrotu 
nie będzie brana pod uwagę. 

LJ 
kolejowego w Strzem'e- 
szycach. , 

W środowym mze „Kurjera Zachodnie 
go“ zamieściliśmy notatkę o zabiciu przez 
pociąg w Strzemieszycach 15-letniej Jani 
ny Kubieczkówny. Jak wykazało dochodze 
nie, faktyczne nazwisko zabitej brzmi Ja- 
nina Smok. Była sierota, wychowywaną 
przez Jakóba Kubicza i stęd powstała 0 
mylka w nazwisku. 


Echa wypa:lku 


Zebranie restauratorów, 

W ub. wtorek odbyło się w Sosnowcu 
zebranie Stowarzyszenia  restauratorów 
na powiat Będziński z siedzibą w Sosnow. 
cu. Zebranie zagaił p. J. Gliński, na prze 
wodniczącego powołano p. R. Kryłoszui: 
skiego, na asesorów pp.: Dudka I Lubaw- 
skiego, na sekretarza j Kowalskiego. Pe 
omówieniu bieżących spraw, tyczących sie 
Stowarzyszenia. przystąpiono do wyboru 
zarządu. Zostali wybrani pp.: Kryłoszań: 
ski—prezes, Gliński—wiceprezes, Kowa! 
ski — sekretarz. Sroka — skarbnik, człon 
kowie: Zbyszewski, Rómas, Łabno. Du. 
dek, Wojciechowski, Mucha. W skład ko- 
GH AEO weszli pp.: Lubawski, 

zczerek i Pelka, jako zastępev: S 
iZIGWÓWski. |. E Ty 

Pezatem postanowiono, aby wszelka ko 
respondencja Stowarzyszenia była kiero- 
waną na ręce prezesa Kryłoszańskiego, 
bufet II kl. na dworeu w Sosnowcu. 


Śmierć dziecka wskutek poparzenia. 


Krawczyk Janina, zamieszkałą w So- 
snowcu (Krasińskiego T), piorące bieliznę 
zestawiła z kuchni garmek z gorącą wodą 
na Środek mieszkania. Na podłodze bawił 
się wówczas G-etni syn, Krawczykowej, 
przyczem w pewnej chwili wpadł do wrza, 
cej wody. Ciężko poparzonemm dziecku 
udzielił pierwszej pomocy dr. Ingster. Na 
drugi dzień jednakże około godz. 11 rano 
dziecko zmarło. 


Najmilsza rozrywka dla młodzieży. 

Dawno juź nie miala młodzież tak miłej 
Tozrywki, jaką dał w teatrze sosnowiec- 
kim poranck Koła samopomocy przy lice 
um S. Podkajowej. Dwaj maley przechwał 
kami wywoływali wśród młodocianych 
widzów wybuchy śmiechu, co udzieliło się 
1 starszym, tak, że od początku zapanował 
na sali miły nastrój. Zebrani z przyjemnoś 


, €ią przyglądali się zręcznym ruchom paja- 


cyka, figurkom tańczącym gawota i lśnią 
cym promieniom słońca. Lecz najbardziej 
uwagę widzów przykuly malutkie śnieżki, 
na które patrzono z niekłamanym zachwy 
tem, Wreszcie obraz gimnastyczny wyko- 
many z wielką sprawnością i wdziękiem 
bardzo udatnej całości. Malą tylko musi- 
my zrobić uwagę, że oświetlenie niektó- 
rych obrazów było wadłiwe i pianino roz- 
strojone. 


Nauczyciełstwo bez pelnych kwalifikacji. 
Zgodnie z rozporządzeniem p. ministra 


oświaty wszyscy nauczyciele, którzy wstą 
pili do szkół przed 1923 r., a nie mają peł- 


t nych kwalifikacyj, będą musidli opuścić 


szkoiy o ile do 1928 roku nie uzyskają peł 


, nych kwalifikacyj. 


Ci zaś, którzy w analogicznych 
warunkach objęli pracę po 1923 r. mogą 
korzystać z ulg nauczania w ciągu lat 4 
od chwili objęcia służby, po uplywie zaś 
tego terminu muszą również zdobyć peł 
ne kwalifikacje. 


O lampę na rynku. 

Mieszkańcy Dąbrowy zwracają się za 
naszem pośrednictwem do Magistratu o 
postawienie lampy na rynku, gdyż z powo 
du panujących tam ciemności różne szu- 
mowiny, w postaci alfonsów, prostytutek 
i rzezimieszków, obraly sobie rynek jako 
miejsce schadzek i mieszkańcy  Redenu 
nie mogą wieczorami przechodzić przez 
rynek. Dodać należy, że i policja ma w ra 
zie potrzeby bardzo utrudnioną prace, 
gdyż na rynku istnieje kilkadziesiąt bu 
dek, w których z powodu ciemności latwe 
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kryją się przestepcy i niejednokrotnie in- 
terwencja policji nie odnosi pożądanego 
skuiku. Z chwilą oświetlenia rynku szu- 
mowiny przeniosą się w inne miejsce i lu- 
dność będzie mogła bezpiecznie tamtędy 
przechodzić. - 
Ze straży ochotniczej w Soana cu. 
W niedzielę, dnia 6 lutego r. b. o godzinie 
3 pozgołulniu odbędzie się w le*"lu „Lutni“ 
przy ulicy Warszawskiej walne zebranie 
członków Tow. straży ogniowej ochotniczej 
w Sosnowcu. Zawiademienia z qorządkiem 
obrad beis członkom rozesłane. 


Zabawa harcerska 


W sobotę, dnia 29 bm. Koło starszych 
harcerzy w Dąbrowie urządza w sali „O- 
gmiska" przy ul. Sobieskiego wspaniałą 
zabawę taneczną. 

Do tańca przygrywać będzie jazz-band 
z Katowic. Wejście tylko za zaproszenia- 
miss 


Bal na Niemcach, 


Komitet pomocy dzieciom najbiedniej- 
szym w Niemcach, w celu powiększenia 
wyc funduszów, urządza doroczny (po- 
raz trzeci) hal — maskaradę w salach go 
spody na Niemcach w duiu 12 lutego br. 


Zabawa na rzecz bezrobotaych. 

Zarząd sekcji bezrobotnych pracowni- 
ków umysłowych przy Z. Z. P. urządza 
w przyszlą sobotę, tj. dnia 29 bm., w sali 
Związku na Pogoni (uL Marjacka) 1) za- 
bawę taneczną. Początek o godz. 8 wiecz. 
Dochód z zakawy przeznaczony na bez- 
robotnych pracowników umysłowych. 


Na kradzieży węgla. 
Policja schwytała na kradzieży węgla 
z wagonów Pietrasa Andrzeja (Staropo- 
gońska 2). Po spisaniu protokułu sprawę 
skierowano do sądu pokoju. 


„Węczennica zmysłów“ w „Oazie*, 


“Ten pod każdym względem świetny obraz, 
gdy chodzi o treść, zasługuje na uwagę głów 
nie ze względu na osobę boba sra dramatu, 
dotychczas bowiem kino przcorało wpraw- 
dzie tysiączne odmiany i warjanty perypetyj 
miłosnych mężczyzn różnych etanów i róż- 
nego wieku, jednak dogiero po raz pierwszy 
— właśnie w powyższym filmie — zajęto się 
tragedją sercową matki i córki wyraz :owa- 
nego uwodziciela w jednej osobie. Na wyo- 
ką wartość tego filmu złożyła się w dużej 
mierze także znakomite wykonanie ról, za- 
granych koncer*owo przez Wilama Rusel, 
F iene Chordwiek i Edny Marian. Co do o- 
stawiej, to jest niewatpliwie jedna z naj- 
piękniejszych gwiazd ekranu. 

Spłoszeni złodzieje. 

Wczoraj o godz. 1 w nocy nieznani 
sprawcy usiłowali dostać się do magazy- 
nn kop. „Wiktor“ w Milowicach. W tym 
celu zrobili już otwór w murze, sp:oszeni 
jednakże przez patrolującego policjanta 
ubiegli, nie nie zabrawszy. 


Ostrożnie jeździć! 


Policja eosnowiecka spisała protokuł na 
Staszuka Piotra z Będzina (Czeladzka 27) za 
złamazie drzewka na ulicy, kierowanym 
przez niego autobusem, 


Za kradzież pieniędzy, 


(l) Sąd pokoju w Sosnowcu skazał na 
miesiąc aresztu z zawieszeniem wykona- 
nia kary na przeciąg 2 lat — 14-]etniego 
Władyslawa Andrzeja Łabusia (Bracka 7) 
za kradzież 20 złot. na szkodę Jana Ko- 
sa (Bracka 1). 


Sylwester przed sądem, 


(l) 18-letnia Marja Sylwester (Szopieni- 
ce, 3 Maja 4) ukradła 10 metrów flaneli 
na szkodę Rózi Szwajcer (Modrzejowska 
11). Sąd pokoju skazał ją za to na miesiąc 
aresztu z zawieszeniem wykonania kary 
na przeciąg 2 lat. 


Ukradła pierścionek. 


(1) 18-letnia Stanisława Kueck ukradła 
pierścionek wartości 35 zlotych. Sąd po- 
koju ukarał ją 2 tygodniami aresztu z za- 
wieszeniem wykonania kary na przeciąe 
2 lat. 


Nie handlować na ulicy! 


G) Mendel Zylberlaum (Kołłątaja 7) 
sprzedawał na ulicy obwarzanki, ale, że ta 
mowai ruch uliczny, przeto policja sporzą- 
dziłą protakuł a sąd nokojn skazał Men- 
delka na 15 ziotych grzywny. 


Mod rantowy stkoly górnicza - Hutniczej 


W swoim czasie pisaliśmy o godnem u- 
znanią stanowisku władz centralnych, | 
które na skutek starań dyrekcji szkoly 
górniczo-hutniczej w Dąbrowie przyzna- 
ły kredyt na budowę specjalnego gma- 
chu, w którym znalaziyby pomieszczenie 
wszelkiego rodzaju warsztaty i pracownie 
szkolne, uznano bowiem za zupeimie słu- 
smy pogląd dyrekcji szkoły, że wycho- 
wankowie, jako przyszli technicy, muszą , 
prócz wiedzy «echnicznej posiadać grun- 
towne wykształcenie fachowe. 

Pomimo przyznania kredytu, kwestja 
budowy wspomnianego gmachu ciagnęla 


| się niemal rok, ostatecznie jednak wszel- 


kie trudności, związane z nabyciem po- 
trzebnego terenu pokonano i wkrótce roz- 
poczną się przygotowawcze roboty. 

Szkoła górniczo-hutnicza posiada obec- 
nie pięć pracowni, w których młodzież | 
przechodzi praktyczne wyksztalcenie. Są | 
to: warsztaty mechaniczne, ślusarnia, kuź * 


| nia, modelarnia i odlewnia. Każda pra- 


cownia posiada wykwalifikowanego in- 
struktora, pod którego kierown:a:wem 
uczniowie przechodzą praktycznie naukę 
w danym zawodzie. Zajęcia praktyczne | 


i prowadzone są podług zasad naukowej or | 


ganizucji pracy, a więc wszystko musi 
być wykonane celowo, oszczędnie, w ści- 
śle określonym czesze i jaknajdokiedniej. 
Dzięki tym wymaganiom. uczeń pozna- 
je gruntownie zasady konkurencji i po | 
ukończeniu szkoły staje się nie teorety- 
kiem, który dopiero drugim doświadcze- 
niem musi zdobywać wiedzę praktyczną, 
lecz odrazu posiada taki zasób praktyki, | 
że w swoim zakresie jest po opuszczeniu 
szkoły fachowcem, należycie przygoto- 


wanym do pracy w tym lub innym za- 
wodzie. 

Nauka rozpoczyna się od kużni, poczem 
uczeń musi kolejno przejść wszystkie 
działy. 

Jak postawione są pracownie świad- 
czy fakt, iż uczniowie wykonują prace na 
obrabiarkach np. z dokładnością do set- 
nej części milimetra, pozatem wyrabiane 
są najróżnorodniejsze przedmioty odłew- 
nicze i maszynowe j. n. silniki spalinowe, 
strugarki, wanny do odqmszczania, fre- 
zarki, piece do hartowania i t. p. arty- 
kuły. 

Szkoła posiada szereg maszyn pomoc. 
niczych i doświadczalnych, w rodzaju 
młota elektryczno - pneumatycznego, 16 
konnego silnika benzynowego, obrabia- 
rek, nowoczesnej maszyny do rozrywania, 
zginania i t. p. urządzeń. 

Już z tego pobieżnego szkieu widać, ja- 
ką szkoła przywiązuje wagę do fachowe- 
go wyksztalcenie swych wychowanków, 
którzy, prócz zajęć praktycznych, muszą 
znać dobrze kreślenia oraz obliczenia te- 
chniczne i kosztorysowe. 

Dzięki takiemu postawieniu nauki, szko 
ła wypuszcza rutynowanych techn:ków, 


którzy nietylko dadzą sobie radę w życiu, ! 


lecz przyczynią się do rozwoju przemy- 
słu naszego. 

Na zakończenie dodać należy, iż szkół 
zawodowych «ak dobrze postawionych, 
jak szkoła górniczo-hutnicza, jost w kra- 
ju naszym niewiele, to też z uznaniem trze 
ba zaznaczyć chlubne wysilki dyrekcji 
szkoły, która dąży do stworzenia kadr 
dzielnych i wykwalifikowanych techni- 
ków polskich. 


Wiadomości ze Śląska. 


Kult niekompetencji na Sląsku. 


GDZIE SIĘ ZACZYNA , A C_ziE KOŃCZY 


KOMPETENCJA  AUTONOMICZNYCH 


WŁADZ ŚLĄSKICH? 


Jak wiadomo, województwo Śląskie posia- 
da ustrój autonomiczny, własny Sejm i pół- 
własny ‘karb. Niestety dotychczas, mimo li- 
cznę starania, ustrój Śląska nie został wety 
w ścisłe ramy, ustawowe, rozgramiczenie 
kcznpetencji władz śląskich, a centru.ych 
mie jest przeprowadzone dokladnie i z tego 
powodu powstają bardzo często wątpliwości 
prawne, kió:e tamują normalny bieg życia 
i przeładowują adminietrację niepo*rzcbnemi 
inalam pewnych grup ludności. W zasadzie 
niektóre ustawy uchwalone przez Sejm war- 
szawski muszą zostać zatwierdzone przez 
Sejm Śląski. W wielu 'ednak wypadkach uie- 
wiadomo gdzie się zaczyna, a gdzie koliczy 
kompetencja Sejmu Śiąskiego. 

Typowym przykładem tego stanu jest walka 

przeóiw wprowadzeniu ustawy 0 monopolu 
epirytusowym na G. Śląsku, która mimo zde- 
cy uwane stanowisko Sejmu śląskiego nie 
znalazła rozstrzygnięcia w Warszawie. 

Obecnie wyłaniają się nowe trudności na 
tle braku należytego zorgan'zowania praw 
i obowiązków Ś!ląska jako jednostki autono- 
m:cznej. Sejm aski uchwalił ustawę o slg- 
skim funduszu gospodarczym, która zmusza j 


lu'uiość do pewnych świadczeń. Ôi świad- 
czeń tych usHuje uwolnić się sp. dzierżawna 
prństwowych kopaiń węgia „„Skarboferm”. 
twierdząc, że na podstawie art. d-go tej us'a- 
wy zwolnienia jest ze świadczeń na rzecz ślą- 
skiego *rafuszu gospodarezego, jako przed- 
s'ębiorstwo państwowe. 

Tymczasem ..Skarbcferm" jest wyranalzie 
w ością państwa. ale częściowo wydzier- 
żawioną prywatnym osobom prawnym, a za- 
tem śląskie władze skarbowe muszą te S-kę 
uważać jako prywatną. tembardziej. że Śląsk 
posiada charakter autonomiczny. Również 
dyrekcja kolei państwowych w Katowicach, 
oqierając się na ustawie o zamianie kolei pań 
stwawych na przedsiębiorstwo odimówila za- 
płaty komunalnego podatku budowlanego i 
doda'ku dia gmin do podatku gruntowego. 
Czy ustawa o zamianie kolei państwowych 
na przedsiębiorstwo obowiązuje na Slasku? 
Bóg joden wie. W każdym razie Sejm śSjąski 
nie zajmował się tem zagadnieniem. 

Trudności takie pôwtarzają cię niema! co- 
dziennie. Ale jest rada na ich uniknięcie: 
zniestenie autonomji śląskiej. 


Real'zacja reformy rolnej na G. Sląsku. 


25000 HEKTARÓW ZIEMI ZOSTANIE ROZ PARCELOWANYCH W CIĄGU SZEŚCIU 
LAT. 


Prace przygotowawcze do przeprowadzce- 
mia reformy rolnej na G. Śląsku postępują 
szybko naprzód. Skarb państwa zadeklaro- 
wał udział w wysokości 1 miljona zło:ych 
w instytucji powołanej do zreaszowania par- 
celacji na G. Śląsku. Również Bank rolny 
zdecydował się przystąpić do tej akcji. Od- | 


dział Banku rolnego w Katowicach orgunieu 
je dyrektor centrali tego bauku p. Stanisław 
Rachwał. Parcelacja rolna na G. Śląsku obej- 
mie 25000 ha ziemi i będzie podzieloną na 
okres sześcioletni, a więc rocznie rozparcelo- 
wanych zostanie ponad 4000 ha. 


Największa w Polsce bibljoteka dzieł o Sląsku 


ZOSTANIE ODDANA DO 


Sem śląski posiada bardzo poważny księ- 
gozbiór, składający się głównie z dzieł treś- 
ci dotyczącej wy:ącznie Śląska. Od niaławua 
bibljoteka ta została skompletowana zbiora- 
mi p. Konstantego Prusa, który całe swe ży- 
cie poświęcił na gromadzenie książek o Gór- 
nym Śląsku. Nierzadkie są w tych zbiorach 
„białe kruki“, a szczególnie w zakresie hiso- 
rji przemyslu i kartograśji ziem Śląskich. 
Piękna tv 'joteka ma być oddana do użyt- 
ku publicznego i oczekuje eg ma to zgody | 


` 


UŻYTKU PUBLICZNEGO. 


koawentu senjorów Sejmu śląskiego. Otwar- 
cią księgozbiom należy się epolziuwać około 
1 kwietnia b. r. 


Teatr Polski W Katowicaca. 


Piątek dnia 28 bm. „Wieczór trzech króli" 
popołudniu dla młodzieży szkolnej. 

Piątek dnia 28 bm. „Księżniczka Ilica“. 

Sobota dnia 29 bm. „Sprzedana narzeczona” 
premjera, 
Fa > dnia 29 bm. „Pociąg widmo“ Wodzi- 
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Niedziela dnia 50 bm. „Lakme“ Bytom. 
Niedziela dnia 80 Um. „Posiąg widmo“ 
Tarnowskie Góry. 
Poniedziałek, dnia 31 b. m. „Pociąg widmo“ 
Lubliniec. i 


Ws obotę, dnia 29 b: m. premieri opery 
komicznej nzjwybitnieczego z czeskich kom- 
pozytorów Fr. Śmetanv  „Sprzedauma narzeczo- 
na“, Caysio narodowa muzyka © motywach sin- 
wmiskich, niestychana melodjność, znabomia 
instrumomtacja, pogode 1 mefrasbliwe Ho 
akoji, chwakterywtyczne tańce ludowe i swinie 
nic zaobserwowane. żywcem wzięte » życia tv- 
py — stancmią o olbrzymiej wartości tago dTio- 
ła, a jut uwertuwa jako klejnot myzyki 
ycznej, wykonywanz bywa przez orkiestry 
symfoniezno, jako celny punkt programu. 


: Z Sejmu śląskiego. 

„Dzisiaj obradować będzie komisja bu- 
dżowowa Sejmu śląskiego, zaś dnia 1-gc 
lutego zbiorą się komisje oświatowa i pra 
wnicza. 


Węgiel śląski dla bezrobotnych woje. 
wództwa Kieleckiego. 

Wojewoda śląski, dr. Grażyński, pod 
pisał w imienia Ministerfim pracy i opiek: 
społecznej umowę ze Związkiem przemy 
slu górniczo-hutniczego w Katowicach. w 
sprawie dostawy 7.500 ton węgla dla bez 
rokotnych województwa Kieleckiego. 


Żegluga Przemsza — Wisła. 


W ub. środę odbyła się w starostwie Ka 
kowiekiem konferencja z udziałem przed- 
stawieieli Sejmu śląskiego. Rady woje- 
wódzkiej i przemysłu w sprawie organi- 
zacji twansgortu produktów śląskich przez 
Przemszą i Wisłę w głąb kraju. Konferen- 
cję zwołam firma „Neptun“, która zapo- 
czątkowała pracę nad zużytkowaniem 
Przemszy dla transportu wegla itp, Ponie- 
waż jednak firma sa nie rozporządza wiel- 
kiemi środkami, postanowiono na zebra- 
niu wyłonić komitet. który wspólnie z to- 
warzystwem „Liga morska“ kontynuować 
ma rozpoczętą pracę. Przemysł śląski przy 
rzekł dla tej akcji jaknajdalej idące po- 
parcje. 


Q przyłączenie powiatu Oświęcimskiego 
do Śląska. | 
Nictylko powias Bedziński ciąży ku 
województwn Śląskierm. Dażnoćci takie. 
*nikające z postulatu połączenia wezyst- 
h zagłębi węglowych i okręgów rolni- 
czych. które te zagłębia żywią. objawia- 
ją także powiaty: Oświęcimski i Chrza- 
nowski. Przed kilku dniami odbyło sie 
w Ośwęcimiu walne zebranie związku po- 
wstańców śląskich na powiar Oświęcim- 
ski, które uchwaliło wszeząć akoję za 
pnzylączeniem powiatu Oświęcimskiego 
do województwa Śląskiego. 


Ferje półroczne w szkołach Śląskich. 

Ftsje półroczne w szkołach śląskich 
rozpoczynają się w poniedziałek dnia 31 
bm. Świadectwa szkolne rozdane zostaną. 
po 4 godzinie nauki poniedziałkowej, Z 
rozporządzenia p. wojewody Śląskiego 
normalna nauka podjętą zostanie w czwar 
tek dniu 8 lutego. 


Naprawić wreszcie ten most! 

Do Redakcji haszej w Katowicach nad- 
szedł szereg listów od czytelników, któ- 
rzy skarżą się na powolne tempo pracy 
koło naprawy mostu na Brynicy pod Szo- 
pienicami, wskutek czego cala komunika- 
oja kolowa między Sosnowcem a Katówi- 
cami odbywać się musi drogą okrężną na 
Mysłowice. Przyspieszeniem naprawy mo- 
stu szopieniekiego nowinny się zająć wła« 
ściwe władze. 


Koncert. 


Tow. śpiew. „Damrot" urządza w nie- 
dzielę dnia 80 hm. wieczór kolęd chórn- 
wych i solowych. W programie utwory 
Flaszy, NiewinRdomskiego i Raczynskie- 
go, slowo wstępne wygłosi dyr. K. Soko- 
łowski, Wieczór odbędzie się w Katowi- 
cach przy ul. Szkolnej (szkoła mniejszo= 
ści). Początek o godz. 1.30 wiecz. 


Dołar w Katomicach. | 


W dnin wczorajszym płacono w Kato. 
wiecach za 1 dolara w obrotach między- 
hankowych 8.99 zł. przy spokojnej ten- 
dencji. | 
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Kronika Zawiercia. 


Z Magistratu. 


Wezoraj wrócili p. prez. Janik z wojt- 
wództwa Kieleckiego i pp. wiceprezydent 
Ciechomski i Majchrzak z Warszawy. P. 
prez. Janik wyjeohu w związku z akcją 
żywmościową dla bezrobotnych, której 
zakres. początkowo dla Zawiercia wyt- 
knięty, okazał się obecnie niewystarczają 
cym. P. Ciechomski i Majchrzak bawili w 
Ministerjum robót publieznych i Ministe- 

"jum skarbu. celem ustalenia progromu 
robót samorządowych na sezon 1927 r. 
oraz celem wyrobienia potrzebnych na 
ten cel kredytów. 


, Regulacja miasta. 


Wczoraj ukończono rozbiórkę budynku 
szklarni Reicha, który po uregulowaniu 
ul. Towarowej latem roku ubieglego, za- 
jął całą szerokość birynącego tamięly 
chodnika, 


Skutki nieostrożności. 


Anastazją Pilarska z Ogrodz'eńca, ja- 
dąc do Zawiercia. wyskoczyła z sanek w 
pelnym biegu na rogn ul. 3 maja i Page- 
rewskiegó. Skutki skoku 
Pilarska upadła łamiąc nogę ni wysoko- 
ści łydki. Chorą odwieziono do szpitala 
Kasy chorych. 


Dole i niedole pożycia malżeńskiego. 

Poznali się dawno. w 1920 roku. Wkrót 
ce doszli do wniosku. że są dla siebie 
stworzeni, pobrali się w lutym 1921 reku. 
Miodowe miesiące młodej pary przerwaja 
twarda konieczność życiowa. Michała P. 
powolano do służby wojskowej. z której 
wrócił po 2 latach. 

Już w czasie pobytu w wojsku zaobser 
wował p. Michał obojętność małżonki, 
która dla względów materjamych odradza 
ła mu przyjazd na urlop. z którego też w 
ciągu 2 lat nie korzystał. Stosunki pogor 
szyły się jeszcze po powrocie z wojska. 
Nieporozumienia, scysje i sprzeczki zda- 
rzały się coraz cześciej, a nawet cztero- 
krotnie doszło do rozstania się obojga 
małżonków. 

P. Marjanna jesi zdania że mąż jej to 
arodzouy wałkoń i próżniak. Poza po- 
większeniem rodziny o jednego członka, 
niczem nie przyczynił się do ładu, statku 
| zamożności domu. Utrzymanie rodziny 
ciąży wyłącznie na jej barkach tembwr- 
dzież że ojciec p. Miebała wmawia weń, 
że jest zbyt inteligentny i rozumny. by 
miał się chwycić pracy. 

P. Michał znów zarzuca swej  malżon- 
e, że „zimna jest i nieczula. kobieta bez 
serca | troski”, że nie dotrzymuje  .7%a- 
sad małżeństwa” i „staje naa wciąż — 
na drodze życia”. — Ale najwyższe roz- 
woryczenie ogarneło go, kiedy w czasie 
choroby p. Marjanna jakoby wetylko nie 
pielęgnowała go. ale Mawet lekarstwa 
nie cheżala przynieść z apteki. 

: kiemi temi wzęledzomi się po- 
wodując. p. Michał postanowił potarzgać 
więzy małżeńskie i zwrócił się do polic.j 
o pomoc w tej sprawie. 

EEE TPOWYÓE W OERE E 


Kronika Olkuska. 


Inspektorat pracy w Olkuszu. 
Dowiadujemy stę z wiarygodnego żrólha, 


że Minisierjam pracy i ov'ski społeczucj po- | 


stanowiło stworzyć Inspektorat pracy na po- 
wiat Mechowski, Olkuski i Prtezowski z sie 
dzibą w Miechowie, Na skutek emak etit- 
rań tak ze strony pracodawców, i orea- 
nizacyj robotniczych, siedzibą. Inspektora 
połączonych powiatów ma być Dikusz. jako 
punkt wieeej usrzomysłowiony, 


Kasa strażacka. 

Duiyki zatożeniu przez Veską Dyrekcję 
wzaomnych ubezyicezeń „kusy strażackiej", 
mającej na celu ponar tak da poszkodewa- 
nego? złowiu w razie wyjkulku przy po- 
arzo, iak i jego rodzinie na wypaciek suder- 
ci; zarząd Związku okręgowego straży paż. 
w Olkuszu, biorąc pod uwagę Mananitarne 
warunki ©. D. U. W.. postanowił na swój 
koszt ubezpieczyć wszystkie straże w powie- 
cię Otknsk'm. Aby jednak ntrzymać jedno- 
litość prawy związkowych straży i pobuizić 
do czynu i ków, kladzie za warunek: 
1) wszystkie straże pożasno w powiecie obu- 
wiązkowo należeć powinny do zwiazku okre- 
gowego. przypadającą od nich roczną Ritad- 
kę członkowską wnieść winny do kasy okre- 
gu do dnia 15 marca r. b.: 2) przel dniem 
15 marcay rb. wiuny przedsiuwić +#prawozla- 
nic ram tak z działalności korpiwu straży. 


„KUKJEK ZACHUUNI” — Patek 2% styczna. TYT roku. 


jako też kasowe i zarząsłu oraz eprawozla- 
nie komózji rewizyjnej; 3) przedstawić do dn. 
15 marca rb. imienną listę druhów czynnych 
do ubezpieczenia według wzoru, jaki każda 
straż otrzyma; 4) składać Okręgowi raport 
o pożarach, w których brały udział w ukoji 
ratus kowej. 


Zabawa taneczna. 


Zamal Resursy olkuskiej urządza we wto- 


rek, dnia l lutego rb. zabawę tancezną dia 
członków i zaproszonych suse W pregranie 
niespodziankć. 


Nowe straże. 


W powiecie Ulkuskim zawiązały się trzy 
nowe straże pożarne, a mianowicie: w Grze- 
gorzewicach, gm. Minoga, Mostkach, gni. Jan 
grot i w Kidowie tejże gminy. 


ZYCIE GOSPODARCZE. 


100 rubli za 100 rubli. 


PRZEDWOJENNY WEKSEL PRZERACHOWANY W STOSUNKU 106 PROCENT. 


Z Łodzi donoszą: Wlalysław Wikowski 
pożyczył w 1912 roku Krzysziofow: i Hele- 
wie maiż. Prost 109 m sua wykończedie 
ucniu. Wobec lege. ż. Prost uchysali 
Łojzi. Na, pizewu zie Wikowski 
zaskarżył ich ĉo «viu pokoju I okregu m. 


ru 


mił OWY 


1 387: 4] = ro z S’ Ka WII ski 
byly fatalne. : Łodzi. Na przewozie są uwym Wi.sowski 


udowodnił świa kami, że pożyczył Prostom 
100 rubii ua wykończenie dumu i że Prosio- 
wie czernią zyski z tego domu. Na polsta- 
w rych danych sal wydał wyrok, mocą 
którego przysądzono W:'kowskiemu 100 ru- 
bli w peinej wartości, to jest 266 zlo yoh, 
wraz z kosztam. Niezadowoleni z tega wy- 
roku maiż, Prost wnieśli skargę apelacyjną 


Kronika go 


PIEKARZE 
GRANICZENIA PRZEMIAŁU 2. „w Źw:ą- 
zek wlaścteżeli róekarń odnosi =i¢ do mai- 
go wejść w życie rozporządzenia o Cgnuicze- 


| 


I MŁYNARZE WOBEC 0-? 


miu żyła zupełnie obojelnie. Dotyelzzas 0- ; 
prócz cheba z przem*ału 50-proecntcwego, i 
pekarne wypiekaly około 15 proc., ehielwu : 


raziwegy z mèki -procentowej i 12-procen- 
towej t. zw. chleba sitkowego. 
wprowadzenia przymusowego wypieku chie- 
ba z przemiału 70-proc.. konsumcja chleba 
ego — wele obtkezeń 
znutejszy stę a %0 proc., natom'ast o S0 proc. 
wzrośnie konsumeja bułek i chica razowe- 
ue. Związek miynarzy założy energiczny 
sprzeciw przeciwko ograniczaniu  przenzału 
żyta. wychodząs z założenia, że ehyba tyiko 
z 7miocą kartek ehlebowych można zmusić 
publiczność do» większej konsumcji chleba 
ciemnego. ZAprowadzeonie przymieowego wy 
picku chleba ciemnego stworzy podstawe do 
nadużyć. W Pozuańskiem i w Malopofsee od- 
dawag jest zaprowadzony przemiał TO proc. 

STANDARYZACJA HANDLU JAJAMI. 
W związku z akcją, jaką rozpoczeły organi- 
zavje rolwicze wspólnie ze zwi m epól- 
dzielezymi w kiermku zakładaia spóldziel- 
zych zbiornie jaj i kwwów jajezarskieh, Mi- 
nieterjmn rolnictwa w porozumie 
rjum przemys i handlu zamierza wprowa 
dzie w najbliższym czasie standaryzację han- 
«Ku jajami w celu stwierdzenia. jakie gatunki 
jaj moza być najkorzystniej wywożone zagra 


i. 


Pe 


wiee craz w celu podniesienia w kraju pro- 
dukcji tego gatmku jaj. 


NOWA INSTYTUCJA KREDYTOWA. 
Mu sterjum skazbu podjęło inieatywę wpro- 
wadzenia nieznanej u nas instytucji kredytu, 
zabezpieczonego zastawem na rzeczy rucho- 
me, pczostającej w posiadaniu dłużnika. O:l- 
nośny projekt rozesłano organizacjom gaspo- 
desean dla wydania opinji.  Przedsiębior- 
stwa hanłlowe. kiórych obruty ow 
wne minete kwoty, mogą korzysta 
go rodzaju kredytu. Wierzytelności takie 
winy wlec ujtwuienin w re.estrze firmowym 
Mużika. Specjalne przepisy przewidują ma- 
żówość ustauewienia prawa zastawu na rze- 
czy zbiorowej (skkulzie towarów) oraz umo- 
żliwiają dłużażkawi dysponowanie zastawio- 


nych towarem Wa przeróbki, wzgłednie dla 
sprz y. Osiaseezue ustalenie szczegółów 


nowego prajektu spo lziewane jest w lutym 
DAF: 

PLAN PARCELACYJNY NA ROK 1928. 
W „Dziennikn Ustaw” z dnia 26 b. m. ogło- 
szono rozporząizenie Rady nenistrów o pla- 
nie parcelaczjnym na rok 1926. Obejmuie o- 
ua grata panstwowe i państwowego Banku 
wluczo: Warszawski okręg ziemski 10.105 
ha. P>eskęwski 500, Kie!lceki 18.400, Ti- 
belski 5.200, Dialostodki 6.100, Wileńcki 
13.000, Gredzielmk: 1.500, Brzeski 8.000, Lu- 
cki 4.000, Lwowski 1.000. Katowicki 1.900. 
Peznańsk: 8.600, Grulziądzki 12.400. Grunty 
prywatwe: Warszawski okręg ziemski 11.200, 


Z chwilą i 
+ Gewereman, 


prosząc o przerachowanie w stosunku 34 
procent i o rozłożenie powyższej sumy na 
raty. W duu wczoraszym sprawa tu by- 
ła rozpatrywana w sądzie okręgowym w Ło- 
dzi w wydziale cywinym odwoławczym. Po 
ro?rzirzeniu ponowhem sprawy sąd okzęgo- 
wy w Łodzi w drugiej insianaji zatwierdził 
w calej rozciągłości wyrok sądu pokoju. 

Znamienny ten wyrok może być wskaźni- 
kiem dla posiadaczy weksli przedwojennych, 
że sąły szczegółowo rozpatrują każdą akar- 
gę powodową t okoliczności, na jakie zosta- 
ly użyte pożyczone na weksel pieniądze. onaz 
stan majątkowy stron. 


spodarcza. 


11.300, Białostocki 3.100. Wileński 10.400, 
Grodzieński 6.200, Brzeski 2.100, Bucki 
10.400, Jiwowski 11.400, Krakowski 6.200. 
Katowicki 500, Poznański 8.200 i Grudziądz- 
ki 7.200. 

ODWAŻNIKI Z FAŁSZYWYM STEM- 
PLEM. Okręgowy Urząd miar komunikuje: 
Wiaściciel zakłuda wyrobu odważuików w 
Warszawie przy ul. Browarnej nr. 6, Abram 
wypuścił ze «wego zakładu 
znaczną ilość odważników mosiężnych z fal- 
szyw; cechą legalizacyjna, wy” Zapomo- 
cą podrobionych stempli urzędu m'ar. Ojważ- 
niki, wypuszczone przez Geweremana. posia- 
dają na sobie sfalszowaną ceche WATSZAW- 
skiego okręgowego Urzędu Miar (1 UM 1) i 
sfalszowana cechę roczną 26. Wymieuone 
sfałszowane cechy na pierwszy rzut oka ma- 
lo się różnią od cech prawdziwych, jednak 
łatwo mogą być odróżnione przez Urząd 
Miar. Zbyt takich odważuików Gewereiman 
ułatwiał sobie przez to, że sprzedawał je po 
cenie niższej, niż imi wytwórey odważni- 
ków. Abram Gewereman został pozbawiony 
prawa wyrobu i sprzedaży ©dwa sów i 
pociągnięty do odpowiedziwiności sądowe. 
Ci ze sprzedawców odważników, którzy vho- 
iażby przez mieśwadomość zaojatrzyli swe 
> y w odważuiki mosiężne, nabyte od 
Geweremana bezpośrednio lub przez pożre- 
duików, narażeni sę mi odqpawielzkuność 
iat w rozpowszechwiauiu ciwažż- 
ów, poia sigeych cfalszowang ceche de- 


galizucyjną. Wobee powyższego Wszyscy 
sprzedawcy odważników, którzy poszniują 


na składzie otważn:ki mosiężne z  ccehą 
urzędu 1 UM 1 (z gwiazdką lub bez gwiaz.l- 
ki) i cecha roczna 26, powinui niezwołezunie 
zgłosić takie odważniki do najbliższego U- 
rzędu miar do sprawdzenia prawd ści ec- 
chy. Tego rodzaju sprawdzenie Urzędy misr 
będą wykonywaly bezpłatnie do dn. 31 maz- 
ca r. b. Skkadnicy, którzy zastosują się do 
szego wezwania, umikuą  asobistych 
przećw nim podejrzeń i bedą mogli sami wy- 
s'apić na droge sądowa przeciw niestanien- 


„emu dostawcy, który dostarczył im olważ- 


I 
! 
l 
| 


ników ze ośałszowaną cechą. 

KONKURS NA WZOROWY  PODRĘCZ- 
NIK GOSPODARSTWA DOMOWEGO. Tym- 
czasowy Wydział eamorządowy we Lwowie 
oglomił konkurs na półrceznik gospodarstwa 
domowego «ła gospodyń wiejskieh. Poire- 
cznik ten winien być napisany popularnie. 
z olpowiedniemi ilustnicjami, 4 obejmować 
ma: dział ogólny. higjene odżywiania. jak 
się odżywiać oszczędnie a zdrowo, unvet- 
iność wyzyskana produktów spożywczych 
dostępnych dla srłoścjan. wstęp do kuehni. 
przepisy kuchenne (potrawy najprostsze do 
lejnzych), wstęp do piekarni. przepisy pie- 
karskie, przepisy przerobów owocowych, jit- 
rzynowych, mięsnych i win owocowych. 
grzyby. djetetyka. Podręcznik ma obesno- 
wać 8 arkuszy druku w formacie 10. Nag” 
dy wynoszą: 600 zł, 400 zł. i zad zł. Ter- 


Piotrkowski 8.200. Kielecki 3.100. Lubelski | min nadzyłania prac upłrwa 31 maia b. r. 


, 
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Z giełdy warszawskiej 


Ceduła giełdy warszawskiej z dnia 27-1, 
AKCJE. 


Bauk Dyskoutowy 12.00, bank Handlo- 
wy 4.10-4.05—4.10, Bank Polski 95.00) 
—91.00, Bank Przem. Lwow. 0.14, Bank 
Zachodni 1.85, Bank Zjedn. Ziem Polsk. 
1.50, Bank spółek Zarobk. 1.15, Kijewski 
0.26, Puls 4.80. Spiess 37.00, Zgierz 1.80, 
Pol. Tow. Elektr. 0.15, Kl. Dąbrowa 26.00, 
Brown Boveri 1.50, Siła i Światło 39.50— 
40.0), Czersk 0.38, Częstociee 1.32—1.45. 
Gosławice 41.50, Michałów 0.28, Cukier 
3.65—3.60—3.65. Firlej 34.00 — 33.00, 
Łazy 0.18, Drzewo 0.55, Wysoka 4.35. 
Węgiel 82.50—81.00, Polska Nafta 0.30, 
Nobel 2.60—2.55—2.60, Cegielski 18,25— 
18.50, Pitzner 2.70, Lilpop 20.25—20.00 
—90.25, Modrzejów  6.06—5.90—6.10, 
Norblin 1.05, Ortwein 0.29, Ostrowiecki 
15,10—15.00, Parowozy 0.66—0.66—0.66 
Pocisk 1.66, Rudzki 1.44—1.39—1.41. 
Starachowice 2.51 —2.48—2.55, Zawierew 
16.50, Żyrardów 12.15—13.25, Borkowski 
1.40, Jabłkowzcy 0.12, Syndykat 2.00, 
Haberbusz 83.50—84.00, Spirytus 2.15— 
2.20. Żegluga 0.16—0.15—0.16. 


WALUTY I DEWIZY. 

Dolar 8.94, Nowy Jork 8.97, Londyn 
43.58, Paryż 385.50, Praga 26.63, Włochy 
38.85. Belgja 124.70, Szwajcarja 178.05. 
Holandja 359.30. 

Tendeneja dla akcyj mocna, dla walut 
niejednolita, 
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Tydzień Propagrandy 
Trzeźwości. 


1 — 8 lutego 1927 r. 
pod proteictoratem  Najprzewielebniejszegu 
Ks. Are;1 4,74 Dr. Hlonda, Prymasa Polski. 
RATUJMY MŁODZIEŻ! 
Jesteśmy świadkami niepojętego ezaleń- 
stwa. Porska przeżywa ciężkie  przesiłenie 
gospodweze, a równocześnie na napoje ul- 
kohotowe traci rocznie tysiąc miljonów zio- 
ty i 
Ikohol'zm zatruwa nam i rozbija rodziny, 
unieczezęśiwia potomstwo niewiene, mnaży 
zastępy “stot nienormalnych. chorych i zbro- 
duiczych. które są ciężarem dla npołeczeń- 
stwa i państwa. 
Co gorsza za przykładem starezych, dzio 
już młodzież polka! 
łtodacy! Walka o trzeźwość — to nasz 
zek narodowy! 


Na inne qrzyczyny obecnych stosun- 


ków nie wszysty mamy wpiyw: tę przyczyne 
nędzy i zepsucia wspólnym wys:lkiem może. 
my i nzejmy usunąć! 

Diaużej w zwiekać nie wolno, jeżeli nam 
droga jest młodzież nasza | przyszłość nano- 
«lu. 

W Tysodnin Propaganiy Trzeźwości nia- 
chaj każda orzanzacja * gazeta polska temu 
dor: demu zagadnieniu poświęci jak najwię- 
cej uwagi. niechaj na ten ee] popłyną. darki 


obite. nięchaj w tyeh dnach potroją się sze- 
reg ezlonków organizaeyj przeciwalkoholo- 


wych. 

Dążmy wszyscy olo zmiany falszywych po 
gadów i zwyczajów towarzyskich. usuwaj: 
my okazje do picia, dbajmy o przes:rzeganie 
kanżreznych ograniezeń prawnych! 

Dia Boga i Ojczyny zabierzmy sie ocho- 
ezo do pracy, Nie skapmy grosza na tę wiol- 
ką sprawe narodowa! 

Komitet Centralny: Katolieki Zwązek To- 


| wk, Jiga Karolieku, Nar. Orranizacja Ko- 


biet, ‘oska Macierz Szkolna, Stowarzyszonie 
Chrz.-Nar. Nauczycidstwa Szkół Pow zech- 
nych w Polce, Stow. Porządku Publ. Pogo 
tawie. Naordowe), Tow. Czytelni Tmiowych, 
Tow. Opieki nad dziećmi kat.. Tow. Pań św. 
Wincentego a Paulo. Tow. Pomocy Nauko- 
wej im. K. Marciukowskiego, Tow. Szkoly 
lmlowej. Ziedn. Młodzieży Polskiej, Zwi- 
zek Kaplznów „Unitas“. Zw Robotni- 
ków Rolnych i Leśnych Zjedn. Zaw. Pols 
go, Związek Sodalicyj Marjańskich, Zwi 
Tow. Dobroczynności „Caritas“, Związek 
Tow. Gimnastycznych „Śokół”. 

Centralny Wydział Wykonawczy: Centrale 
abstynenekich kól młodz. w Poznaniu i w 
Krakowie, Fitarecki Związek Blsów. Polska 


Liza  Przeciwalkeholowa, Polski Zy 
Księży Abstynentów. Związek Akańtem:ków 


Abstynentów, Związos Bractw Wstrzemi 
"wości. Związek Hareerstwa Polskiego, Zwia 
zek Katolików Abstynentów „Wyzwolenie 
Zwiazek Nauczycień Abs,vnentów. 
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Z całej Polski. 


OGÓLNO-POLSKA WYSTAWA 
SPORTOWA. 


Program ogólno polskiej wystawy spor- 
towej, która odbędzie się we Lwowie od 1 
do 18 czerwca r. b., krystalizuje się coraz 
konkretniej. Ministerjum spraw zagra- 
nicznych. przyrzekio udzielenie swego peł- 
nego poparcia wszystkim międzynarodo- 
wym zawodom. Związek polskich Zwiąc- 
ków sportowych postanowił urządzić w 
czasie trwania wystawy we Lwowie ty- 
- dzień olimpijski, który, na podstawie daw- 
niej już powziętej uchwaly Związku ma 
poprzedzić 9-tą „Olimpjadę Amsterdam- 
ska”. celem odbycia przeglądu sił pol- 
skich, wyznaczonych do udziału w zawo- 
dach światowych. 


WYMUSZANIE PRASOWE? 


Zbydgoszczy dochodzi niepokojcąo wia-* 


ść, Mianowicie „Dziennik Bydgoski“ 
oskarżóny jest o wymuszanie pieniędzy. 
Honor prasy polskiej domaga się jaknaj- 
rychlejszego wyjaśnienia całej sprawy i, 
miejmy nadzieję, obalenia oskarżenia. 
Rzecz przedstawia się jak następuje. W 
Bydgoszczy w r. z. dużo hałasu narobiła 
sprawa tamtejszego Banku dyskontowe- 
go. Szczególnie ostro występował prze- 
ciwko temu Barkowi i jednemu z jego 


wspoólwiaścicieli n. Leonowi Figlowi — | 


„Dziennik Bydgoski“. Otóż obecnie p. 
Leon Figiel wniósł do prokuratora skar- 
gę, w której oskarża redakcję „Dzienni- 


ka Bydgoskiego“ o wymuszanie za po- ; 


średnietwem syndyka pisma. adwokata 
dr. Muracha, pieniędzy za nieporu:zan.e 
nadal sprawy Banku i p. Figla. Oskarże- 
nie swe p. Figiel popiera zeznaniom szwa 
gra swego p. Chrystmana i listami dr. Mu 
racha, które złożył prokuratorowi. 


DZIEŃ Gbawoni W TORUNIU. 


Powstał komitet wojewódzki „Dnia gdań- 
ikiugo , który zajmie się organizowaniem ko- 
mitetów |okalnych i opracowaniem panu 
zbiórki funduszów. na rzecz pomocy oświato- 
wej | kuliuraluej dla Polaków w Gdańsku. 

POTWORNIE WIELKI PROCES. 

Bozprawa przeciwko 21.000  czlons*w 
„Num“ o dopłatę składek olbrzymiej kwo y 
400.000 zt., która rozpoczęła się we środę ra- 
no, została. a droczona, howiem sale sądowe 
ate mogiy pornieścić 6000 oskarżonych. kió- 
rzy się tanrozęawii. Rozprawy odroczono na 
pzas nirozramiczony. 


i POWRÓT ARCHIMANDRYTY MORCZOWA 
NA PRAWOSŁAWIE. 


W soborze prawosłownym św. Ducha w 
Wino dokonal arcybiskup wileński Teodo- 
_ tjusz obrządzu przyjęcia arenimandryty Fi- 
Epa Moroz na prawosławie. Pima wiień- 
skie dana że prawosławne władze cer- 
kiewne zgodziły się na przywrócenie archi- 
Max lrycie Morozowowi godnoćci archiman- 
dryty prawosławnego, lecz zbroniiy mu na 
tzaa nieokreślony odprawiania nabożeństw, 
oszenia krzyża arch'mandry:skiego oraz 
przyjmowania jakichkolwiek osób postron- 
nych w klasztorze éw. Ducha w Wilnie, w 
kiyim zamioszkał pod nadzorem ks, zakon- 
sika Makar'usza. 
SI"ZNTARZ W GDYNI. 

P'zesz1o sześć tysięcy mieszkańców Gdyni 
aie posiąda dotąd własnego cmentarza. 
Wszysikt pogrzeby odbywają stę na odle- 
zlym o 4 kilometry cmentarzu w Okswjł. 
Komunikacja z cmentarzem „est bardzo u- 
*rulu'ona, gdyż droga lądowa prowadzi przez 
laki, norweaija zaś do Oksyw! przeprawtają 
“g mieszkańcy promem. Miasto Gdynia czy- 
ni obecnie usilne e'arania u Rządu, by uzy- 
akad notrzesae tereny w lesie, przylegają- 
iym la kiościola. 


MOWE POŁĄCZENIE KOLEJOWE. 


_W Dziedzieach odbyła się wielka konferen- 
cja kolejowa w sprawie rozkładu pociągów 


datekcwienych i tokalnych, mających poly- ; 


Czyć Śląsk Cieszyński z Górnym Śląskiem, b. 
Ongrestwką i Małopożską. Na konferencji 
Kno rówa:eż rozkiad ne nowej linji Chy- 
Bie—Skoczów, zaprowadzono połączenia bez 
 eosrednie miedzy Cieszynem, Katowicami i 
Czechosłowacją oraz między Katowicami a 
Krakowem. Ka'owice i Kraków otrzymają 
bardzo wygodne połaczenie, k.óre będą pro 
 We-.cne od 15 ma a b. r. Uwzz!ędniono sze- 
Teg postulatów szerokich kół ludności i afer 


 So-nodar:zych. Daleze narady odbywają się ` 


W iej sprawie w Bogumixie i Morawskiej O- 


_Sitawie z przedstawicielami kolejnictwa cze- 
Sptowackiega d 


a 


„KURJER ZACHODNI" — piatek 28 stycznia 1997 rokn: * 


ŚMERĆ 3 OSÓB POD KOŁAMI POCIĄGU. 


Na linji kolejowej między Lwowem, a Pol- 
borcami pociąg najechał na wóz, przejeżdża- 
jący przez tor wobec otwarte: rampy kole- 
jomwej. Trzy osoby jadące w wozie zostały 
zabite. Katastrofa nastązdla na skutek 10-mi- 
nutowego opóźnienia pociągu. 


KATASTROFA NA PRZEJEŹDZIE 
KOLEJOWYM. 
Między wsią Żurawinca a Brodami. pow. 
Zamojskiego, na przejeździe kolejowym méa- 
ła miejsce w dniu 24 b. m. o godzinie 11-ej 


w nocy straszna katastrofa kolejowo-samo- 
chodowa. O galzinie 283 przechodził tamtędy 
potiąg towarowy Nr 1882. Nagle na prze- 
jeździa kciejewym zfaiazlo się przejeżdża n- 
ce auto, własność firmy drzewnej w Zwie- 
rzyńcu. Skutki zderzenia auta z parowozem 
byly straszne. Śzcfer Szajawski i jadący au- 
tem wiec-wojewoda wołyński p. Potocki zo- 
etali wyrzuceni z samockodu. Szofera cięż- 
ko pokaleczonego w stanie nicprzytomnym 
odwieziono do szpitala w Szczebrzcazymie. 
P. wice-wojewoda uległ ogólnemu obrażeniu 
ciala i złamaniu obu rąk powyżej łokc!. 


Dziwnę koleje obrazu. 


B. właściciel dóbr ziemski pod Winnicą, 
od r. 1918 przebywający w Warszawie, Żizi- 
slaw hr. Grocholski, został pewnego daia za- 
proszony na czarną k_wę do p. Szampumjera, 
dyrektora Banku Haadlowego. W czasie od- 
wiedzin gość żywo zninterczował się jednym 
ze starych obrazów. przestawia qcym mA- 
gnata polskiego z wstęgą orde:u Oria Bia- 
łego. 

Partret 

był doskonale znany p. Grockolskieinu, 
gdyż przedstawiał jego dziadka Antoniego, 
rotmistrza kawalerii narcdemvej i n yś zaj- 
mawal} poczesne miejsce w zbierach relzin- 
nych, zgronudzonyeh w majku pod Win- 
niea 

W pierwszym okroste rewolucji rosyjskiej 
zbiory obywatel krosowych zzren:s 1z0n0 
w ltworzocam naprędce muzeum w Winnicy, 
by uchronić je od grabieży. Po cswcboJzeniu 
Winnicy przez wojska polskie, p. Zdzisław 
Grecko:ski tory do Warszzwy 
i umieścił je w składach P. K. K. P.. będą- 
cycu pod opieką wydwa!łu zaby:ków S:raży 


wom 


k:csowe , pozoziającego . 
pod kierownictwem malarza 7. Ryszarda 
Bisxiega. 


Część zbiorów oddano na wystawę do ka- 
mionicy Baryczków, Teszia zaś pozostała na- 
razie w składach, poczem przewieziodo jn 10 
mieszkania p. br. Grochotskiej 


j przy ul. Ma- 
zowieckiej nr. 10. H=. 7 w był przeko- 


duję, 


| m W Z 2 | MONA M 


W tych dniach w Libawie rozeszią się 
pogloska, że zostal w pobliżu portu libaw 
skiego, odnałezieny przez rybaków. nie- 
miecki krążownik „Prinz Adalbert", je- 
; den z największych okrętów wojennych 
| floty niemieckiej, zatepicny podezas wiel 

kiej wojny. 

Nie zważając na silny wiatr i burzliwe 
fale, wyruszyly na morze setki łódek, a- 
hy znaleźć ślad czy też szczątki zatopio- 
nego kolosa morskiego. Pomimo jednak 

į usilnych poszukiwań żadnego śladu nie 
odnaleziono. 

W Libawie znajduje się wielu naocz- 
nych świadków tragedji wielkiego okrętu 
wojennego, toteż zainteresowanie się ¿ym 
wypadkiem jest bardzo duże. 

Krążownik .Prinz Adalbert“, zatonął 
w odleglości 5 — 6 kilometrów od brze- 
gu i znajduje się prawdopodobnie na głę- 
bokości 30 — 40 metrów. 

Jeden z uczestników walki morskiej, 
były oficer marynarki rosyjskiej, opowia- 
da szczegóły zatopienia okrętu w ten sno 
sób. $ 
W r. 1915 krążownik „Prinz Adalbert“ 
na czele kilku okrętów wojennych nie- 
mieckich operował na morzu Baltyckiem 
i był postrachem dla floty rosyjskiej, któ 
ra hyla bezsilną wobec tego giganta mor- 
skiego. 

Wówczas to na wady bałtyckie prze- 
darlo się kilka podwodnych łodzi angiel- 
skich, które posilkowaly flotę rosyjską. 
Łodzie te popisywały się brawurą i boha- 
| terska walką z flotą niemiecką, którą Sy- 
Pea] 


nany, że portre: dziadka również dę tam znaj 


o dziwnem więc zjawisku w gabimecie 


| dyr. Szaimpanjera don:ósł Urzędowi śledcze- 
mu. 

W toku dochodzeń p. Szamnanjer powołał 
się na Dom Sztuki (Chmielna 5), gdzie obraz 
nabył. Dom Sztuk: w osobie dyrektora p. 
Juijana Krawiczą powołał się z kolci na p. 
| Józefa Miodeckiago, b. prokuratora i moce? 
| nasa sztuki, od którego 
| 
I 


przyjął obraz do komisowej sprzedaży. 

P. Młodecki zaś ośw'adozy!, iż obruz nabył 
od p. Biskiego. Portret byl zniszczony | za- 
nuszezony. Po odrestauróweniu go jezcz pro- 
tesora Rutkowskiego znaleziono 

7-dnis siynnej partrecistki 
z XVIII-go wieku, Angieliki Kaufman. 

P. Biske pyiany o pochodzenie obzzzu o- 
powiedział o przygodnem nabyciu go w Ki- 
„owie, dokąd malarz przybył wraz z wu, ka- 
r” poukiemi. Wkońcu 

sprawa znalazła się w Sądzie pokoju 
gdzie p. Birke został oskarżony o kradzie, 
zaś p. Mułeski i p. Krawicz 0... pasereiwo. 
Wszyeey oskarżeni stanci onegdaj przed se- 
daią Topo'ew 
i Po dyskusji stron 


Sąd postanowił sprawę odroczyć 
celm powołania w charakterze świadka Hen 
rya hr. Grochotskiego, który ma nstalic, 
czy istoznie cbsaz został przywieziony do 
| Wa: czwy wraz ze zbiorami z Winnicy: 


p coa S E B łyku. 
Ponura tajemnica Bałtyku. 
ECHA WIELKIEJ WOJNY. — ZATOPIONY KRĄŻOWNIK NiEMIECKŁ— 1000 
SZKIELETÓW NA DNIE MORSKIEM. — LEGENDY RYBAKÓW. 


stematycznie niszczyły. 

Jedna z tych łodz: „E 8" zatopila wlt- 
śnie krążownik uiemiecki. Łódź podwo- 
dna „E 8* -podsunąwszy się nieznacznie 
pod krążownik, ugodziła weń dwiema tor 
vedami jednocześnie. każda z tych torped 
zawierała po 8 pudów wybuchającego ma 
terjalu o straszliwej wprost Sile. 

Z liczby około 1000 ludzi obsługi „Prin 
za Adalberta“, uratowało się zaledwie 3 
ludzi, tak straszne było dziaianie torped. 
Olbrzymi statek pogrążył się z biyskawi- 
czną szybkością w wodzie i wytworzył 
tak olbrzymi wir na miejscu zatopienia, 
że przez dluig czas żaden ze statków nie 
mógł przyjść z pomocą ginącym maryna- 
rzom. 

Ta sama angielska 1634 podwodna „E 
8“ zatoniła nastepnie 'jeszcze kilka nic- 
mieckich oktętów wojennych i załoga jej 
otrzymała cd ówezesnego cara Mikolaja 
II, wysokie odznaczenia za waleczność. 

Dokoła tego zatonienia „Prinza Adal- 
berta“ tworzą się różne legendy. Podobno 
w pewnych okresach roku na miejscu zgu 
by, powstają z wody widma marynarzy i 
słychać słowa komendv, to znówu inni 
mówią, że słyezeć się dają z pod wody ję 
ki ludzi a inni wreszcie mówią. że na krą 
żowniku tym znajdować się miały olbrzy 
mie skarby. 

Są to przeważnie legendy zabobonnych 
rybaków, które jednak utrzymują się u- 
porczywie, wywołujące przed oczyma po- 
nure obrazy olbrzymiej wojny jaką nie- 

| darmo przeżywaliśmy, 


Niewolnica Rzeszy niemieckiej. 


` NIEMKA Z AFGANISTANU KUPIONA PRZEZ RZĄD NIEMIECKI. 


Konsul niemiecki w Kabulu, stolicy 
Afganistanu, niedawno spełnił niezwykle 
polecenie swego rządu: kupił z ramienia 
| rządu Rzeszy młodą kobietę... 

Doszło do tak oryginalnej tranzakcji 


z następujących przyczyn: pewna roman 
tyczna gąska berlińska, naczytawszy się 
powieści o szelkach i napatrzywszy się 

| na Valentina w stroju wschodniego wlad- 
cy; 


km. Do winy się nie przyznali. i 
į tyeh podnalaczy, Ostatnio spłonęty w Je- 
| katerynburgu składy towarowe „Urałtor- 
| m“ oraz gmach redakcji pisma „Uralskij 


A 


bo S iaa Z i i z EE 


zakochała się w przystojnym handlarzu ty 

s tomiem, 
rodem z Afganistanu, który w Berlinie 
otworzył sobie „trafikę*. Afganistańczyk 
dorobił się majątku podczas inflacji i po- 
stanowił wrócić do ojczyzny. Żona poszła 
za nim i nie powstrzymała ją nawet 22 
dniuwa podróż konno od „najbliższej“ sta 
cji kolejowej do Kabulu. 

Małżeństwu nieźle powodziio się 
w stolicy Afganistanu, pók! żył mąż. Po 
jego śmierci sytuacja młodej kobiety sta 
ła się przykra. Okazało się, że zgodnie z 
prawem. wdowa, razem z całym mająte 
kiem nieboszczyka, 
przechodzi na własność brata 

zmarlego. Wdowie nie podobał się je: 
dnak szwagier na małżonka i zawiedzio» 
ny spadkobierca znalazł najlepsze wyj- 
ście z sytuacji w tem, że 

wystawił swoją bratową na publiczną 

sprzedaż, 
jako niewolnicę. Rząd niemiecki dowie- 
dział się o tym wypadku i polecił swemu 
konsułowi kupić tę niewalnicę na targu. 
Konsul uczynił zadość życzeniu swego 
rządu i obconie Rzesza Niemiecka stała 
się prawną posiadaczką, panią życia i 
śmierci białej niewolnicy. 
Ta smutna historja 
służy obcenie kierowniczkom ruchu ko- 
biccego za argument w domaganiu się za- 
chowania przez kobiety ich przynależno- 
ści państwowej przy wychodzeniu zamąż 
za cmlzoziemców. 
mni aanu. Cham. amm DT AW 
. LA . w. 
Wieści z Rosji. 
BURGU. 

Epidemja wielkich pożarów w miastad 
prowincjonalnych Rosji wzbudza w sowiec 
kich kołach rządowych wielkie zaniepoko- 


jenie, ponieważ stwierdzono, iż pożary te 
są wynikiem świadomej akcji niewykry= 


i 
| OLBRZYMI POŻAR W JEKATERYN- 
| 
i 


Raboczyj”. Straty wynoszą 1.200.000 ru- 


bli. 
| KULTURA RYŻU NA UKRAINIE. 


W okręgu Golty (Pierwomajsta) doko- 
nano deświadezeń z kultywowaniem ryżu. 
Doświedczenta te, jak donosi prasa sowiec 
ka, daiy wynik pomyślny. W roku ubie- 
giym zbiory wynosiły 125 pudów na dzie 


1 gięcine ziemi. Wobre tego zamierza rząd 


Ukrainy sowieckiej dokonać w rokn bie- 
żącym doświadezeń tych na szerszą skalę, 


ARESZTOWANIE INŻYNIERA NIE 
MIECKIEGO. 


Wiadze sowieckie arestowały w Piotro- 
grodzie obywatela niemieckiego inż. Blaua 
oskarżonego o przekroczenie sowieckich 

i przepisów patentowych. Poselstwo niemie 
ckie w Moskwie zwróciio się do komisąr- 
jatu ludowego spraw zagranicznych z pro 
testem przeciwkwetemu aresztowaniu. 


STUDENCI SOWIECCY BANDYTAMI. 


Wielką sensację wywołuje w Moskwie 
! sprawa napadu, dokonanego na mieszka- 
nie kasjera akademji górniczej w Moskwie 
Pietrowa. Sprawcy napadw.którzy okazali 
się członkami parji komunistycznej, stu- 
| dentxmi akademji Korenkowem i Smirno- 
wom. wtargnęli do mieszkania kasjera, za 
mordowali jego żomę, ciężko go zranili i 
splondrowali kasę akademji. Natychmia- 
| stowy pościg przyczynił się do ujęcia zbro 
dniarzy, którzy stawili opór i zamordowa 
li jednego milicjanta. 


DONIOSŁE ODKRYCIE ROSYJSKIEGO 
CHEMIKA. 


Nad wyraz doniosłego odkrycia doko- 
nal syberyjski profesor, Rubin, któremu 
udało się ze zwykłego węgla kamiennego 
otrzymać dobry kcks, w niczem nie ustę- 
pujący najlepszym europejskim I amery- 
kańskim gatunkom koksu, Odkrycie pro- 
fesora Rubiun, jeśli jest istotnie prawdzi- 
we, miałoby epukowe wprost znaczenie 
dla przemyslu rosyjskiego, który dotych= 
czas pod tym względem vałkuwicie zależ- 
nym był od zagranicy. 


SEKTA LUDZI PODZIEMNYCH. 


Władze sowicekie ujawniły istnienie no 
wej sekty religijnej, znanej w okolicach 
Muraszu, na linji kolejowej Moskwa-Perm. 
p. n. „ludzi podziemnych". Sekciarze ci 

| po ukończeniu lat 40 zchodzą pod ziemię. 
gdzie pozostają do końca życia 


N 


8. „KURJER ZACHODNI“ — 


| KINO-TEATR 
|» UDZIAŁOWY* 


+68 


Wieliia sensacyj” 
na rewia w 2 cz. 


TEATR ART LIT, 
„PAWIE OKO“ 


SOSNOWIEC 
ulica Kościelna nr 5. 


sw! O1 piątku 28 go ı dni następne 


X | „Królowa Puszczy” 


wschodni dramat w 12 aktach 
słynniejsi artyści francuscy 


OGŁOSZENIE. 


Do Rejestru Handlowego Sądu Okręgowego w Sosnowcu za- 
w Dziale A, 


w dniu 15 listopada 1920 roku, 

Nr. 2854. Boleslaw Piasec"!, sklep rzeźniczy w Józefowie, gmi 
ny Zagórze. Firma rozjoczęa dzia.alność w roku 1926, Właściciel 
Bolesław Piasecki, zam. w Józeiowie, gminy Zagórze. 

Nr. 2855. Antoni Rotter, reszaunracja z wyszynkiem wódek i 
sprzedaż wyrobów tytuniowych w Wolbromin. Rynek. Firma istnie- 
je od roku 1917. Właściciel Antoni Rotter, zam. tamże. - 

Zmieniono nazwę firmy. Cyrła Sejka, w Żarkach od Nr. 2458, 
która obecnie Jrzniuć Lędzie Cyrla Nunberg. 

Nr. 2801. Józet Pitas, sklep spożywczy w Zycheicach, gminy 
Bobrowniki. Firma rozpoczela działalność w roku 1926. Właściciel 
Józef Pitas, zam. tamże. 

Nr. 2857. Franciszek Niewiara, drobna sprzedaż towarów zpo- 
żywczych i drobiazgów w Przybysiawicach, gminy Minoga. Firma 
ktnieje od dnia 1-1-1926 roku, Właścicie] Fraeiszek Niewiara, zīm. 
wieś RE gmiy Minoga. 

. 2808. Zelda Kłajman, cukiernia i owocarnią w Żarkach, 
si, RAA ska. Firma istnieje od dnia T-7-1926 roku. Właściciel 
Zelda Klajman, zam. w Żarkach, ulica Koziegłowska. 

Nr. 2859. Tomasz Kot, sklep spożywczy i sprzedaż wyrobów 
tytuniowych w Czeladzi. Bykowska 61. Firma rozpoczęła dzialal- 
ność w roku 1926. Wluściciel Tomasz Kot, zam. tamże. 


pisano następujące firmy: 


W dniu 16 listopada 1926 roku. 
2860. Wojciech Kupiński, handel artykułów spożywczych 
1 WAM wyrobów tytuniowych w Bubrownikaeh. Firma istnieje 
od roku 1922, Właściciel Wojciech Kupiński, zam. tamże. 
Nr. 2861. Zołia Katolik, sklep spożywezy w Grodźcu, Kijow- 
ska 35. Firma rozpoczeła działalność w roku 1926. Właściciel Mar- 
Zołja Katolik, zam. tamże. 


W dniu 17 listopada 1926 roku. 


Nr. 2662. Marjan Mekki, sklep spożywczy w Czeladzi. Bytom 
ska 396. Firma roapoczela działalność w roku 1926. Właściciel Mar 
jan Mokrski, zam. tamże. 


W dniu 18 listopada 1926 roku. 

Nr. 2663, Sucher Kolin, sprzedaż artykułów spożywczych w 
Zagórzu, Szosowa 27. Firma roznoczela działalność w roku 1926. 
Właściciel Sucher Kolin, zam. w Zagórzu, ulica Szosona Nr. 27. 

Nr. 2804.Bolestaw Skupień, sklep spożywczy i sprzedać wę- 
dim w Strzenieszycach. 394. Firma rozpoczęla dzialal- 
ność w roku 1926, Wiaściciel Bolesław Skupień, zam. tamże. 

Nr. 2865. Icek Ryttenband, sprzedaż artykułów spożywczych 
i wyrobów tytmiowych w Strzemieszycach, ulica Szosowa. Firma 
istnieje od roku 1699, Wiaściciel Icek Rytterband, zam. tamże. 

Nr. 2866, Jan Grudniewski, piwiunia w Zagórzu, Szosowa 32. 
Firma roppaczęła dziualność w roku 1926. Właściciel Jan Gru- 
dniewski, zam. tamże. 


Nzosowa 


(e. d. n). 


|. €ENYPRENUMERATY: || 4] 0 04% | (0, ,6BNY|OGŁOSZENI| S a a PRENUMERATY: 


Prenumerata miesięczna z odnoszeniem do domu | 
lub z przesyłką pocztową | 


3 Zł. 50 gr. 
Prznunerata zagraniczna miesięcznie 5 Zł. | 
Cene egzemplarza ZO groszy. [| 


Sosnowiec: 


Filje i agentury wlasne: 
Redaktor: TADEUSZ OP:OŁA. 


Będzin, Kalachowskiem 7. 


Ud piątku 28 stycznia do wtorku 1 lutego. 


Codziennie 2 przedstaw o 7 15i 915. W niedziele i 
715i 915 Ceny miejsc od 80 gr. do 4 zł. Bilety w cukierni Bagatela. 


W roli głównej naj- 


Przed tekstem (1 strona) za wiersz mm. 1-lamowy 50 gr. 
tekście 
Za tekstem . 


| Nekrologi w tekście, za wiersz mm. 1-łam. (do 50 wierszy) 15 gre: 
Í 25 
j 


REDAKCJA: Piisudskiego Nr. 4. Teief. Nr. 64. 
ADMINISTRACJA: Dęblińska Nr. 1. Telef. Nr. 73. 


7tek 28 *trrznia 1927 roku. 


Nr. N. 


|| iwem zk WE RÓ Tw ii R. trze U M wę J Said NA di a aa 0 TM ||| MM 
Od poniedziałku 24 stycznia 1927r i dni nestępne. Zabłyśnie na ekranie czar i piękno gro- 


„DON KISZOT* 


Rer posępnego oblicza) 
Opowieść rycerska w 12 czarujących aktach 


dów, pałaców i zamków Andaluzji, prze- 
mówi z ekranu Świat fantazji przygód 
miłość, wzniosłości i komizmie 


w rolach głównych 


niskcy „Pat - Patachon“ 


ulubieńcy 


WŁ. Pietrzaka. 


Anons: 
nia i dni 


W rol 


Dąbrowa „KOMETA* 


Od paniedziałku 31 stycz- 
następne dawna zapo- 
wiadana 


„Wesoła Wdówka* 


przepiękny dramat w 10 ciu al- 
brzymich aktach. 
głównej rozkoszna MAE 
MARRAY i JOHN GILBERT 


Niemce czwartek 3 luty 


. . Udział środa 2 lu'ego o8 i pół w a godz. 8.15 
A Więcej gazu“ catego „Więcej gazu“ f x 5%" Gospody 
EEO T, Bilety w cukierni „Trędowata 


w „Pawiem Oka” 


Anons! — 


Nad program! 


Kituś — samochód 


(komiczny) 


Nad pragram! 


czyli 


r PO TWARZY“ 
W zwierzęcym e soy podług przeróbki ANDREJEWA 
à (natura) w rol' glównej 


OGŁ3SZENIE PRZETAR .U OFERTOWEGO, 


| Urząd Ginny Ulkusko:Siew erskiej w Suzemieszycach roz- 
pisuje publiczny przetarg ołeriewy na wykonanie rabót stolarskich 
dla dwuch szkół, a mianowicie: ula szkoły w ŚSirzemieszycach 
Wielkich 1 uałonogu 

Szczegóły ı warunki wyłożcne są do wyłąłu w Urzędzie 
Guminnym w Strzemieszycach, gdzie można otrzymać druki oferto 
we za zwrotem kosztów 2 zło. 

Do oferty należy dołączyć wadjum w wysokości 5 proc. cfa 
rowanej su »y ks sztorycowej, Oferty bez zl żena wadjum nie 
będą ruzpzirywane Uf-rty należy składać w zapieczętowanych 
kopertach do dnia 10 lutego 19 7 r. godz. 12 w poładnie w Urzę 
dzie Gminnym. s 

Urząu Gminny zastrzega sobie wołny wybór oferenta, 


Strzemieszyce, dnia 2i stycznia 1927 roku. 
"nr Gminy Otkusko-$ ewierskie : 


540 
S. DANECKI 


DOM KILIMÓW GLINIAŃSKICH 
A. Thier. 
Lwów, Płac św. Ducaa asc kościnła (0. Jezuitów. 


POLECA: w wielkim wyhorze kiiimy na podłogi, ściany, 

uaTźuty na Gtomany, Dorijerv. potarawki oraz koce, 
bledy podróżne, kołdry, kapy na łóżka, firanki, ma- 

1918 terace, chodniki «un inewn, jutowe, kokcsowe. 


Ogłoszenie o licytacji. 


Komornik przy Sądzie Okregowym 
wiru Olkuskiego, zamieszkały w Olkuszu, 
art, 1030 u. p. c. ogłasza że w dniu 5 
w |angrocie o godz. 10 rano 
odbędzie się sprzedaz przez 
jest żywego inwentarza, a 


na 


licytację ruchomości, 


mianowicie: 


a należących do Stanisława Serwatki w Porąbce. 


559 Komornik Sądowy Wewerek. 


Świece gromniczne i wosko- 
we Sprzedaje hurtowo i de- 
talicznie 573 
Seład Fabryczny [-wa „Sila“ | 
Sosnowiec, ul. Kościelna, Doim 
i=: i=; Rozwoju :=: i=: oai 


Lokale 


B 
|| Kupno i sprzedaż. 
 „MPZEWEAFK WIEZY WE ERU LIW | 


Su w dobrym stanie do sprzeda- 

nia. sosnowiec, kriłsudskiegu 91, 
stróż wskaże. 571 

Tee" polowania i sirzełoę odsta- 

nig, Wiadumość 3vsaow.e'. 3-gu 
Maja. Bialas, 575 

wiece. gromnice woskowe tanio IN 

Kościelna 4. sosnowiec, P. Koiton. 
56: 


wego,  kurbluwania, 


j Katowice, „Poprzeczna 5 z 


oszukujemy majstra 


szic“. +72 


Warszawska „14. Russ 56% _ 


CENY OGŁOSZEŃ: 


aj spol ięF=" s” FE . . . 


sy RASĄ MA . . 15 . 


(do80 .„ r 
(dot00 „ )30, 
(ponad 100 w.) 35, 


Katowice: 
Dąbrowa, Sebieskisgo 8, tekt. 1-25. 


1 -|E 
w Sosnowcu re- 
zasadzie 
lutego 1927 r. 
przed Urzędem  Gininy, 
to 


dwuch  źrebic- 
kasztanek | krowy czerwonej, oszacowanych ma 1 OCO zl, 


Sep. do wynajęcia, ul. Marjacka 10 
w Sosnowcu. Wiadomość u stróża 


Loo Posady i prace. l 


AE panny do haftu maszyno- 

rysunków 

, „ręcznych. pc się, józef Szymik, 
60 


ep IK BA 
wecianika. 
uferty z euriculum v tae. piśmien- 
nie pud adresem Sus8nvw.ec Auta „Sta. 


a nw 
porzecna zdolna erspudjentka du 
sklepu rzeźniczego Sosnowiec, 


LOU CHANEY 
W a - - 


Drobne oqioszenia 10 groszy za wyraz. 
Matrymonialne 15 gr. za wyraz. 
Ogłoszenia ozdobne i tłustym drukiem podwójnie. 
Zagraniczne 100 proc, droższe. 
W numerach niedzielnych i świątecznych ceny o 25 prac. droższe 
Za terminowy druk, oraz za przestrzeganie miejsca ogłoszeń 
administracja nie odpowiada. 


REDAKCJA I 
ADMINISTACJA | (Telefon Nr. 23-04.) 


— Zawiercie, 3-jo Maja 27. 
Druk. „Kuriera Zachodniego“ w Sesnowcu. Deblińska 1- 


ZOE "RER | 
Od wtorku 1-go lutego 


„ŁZY BŁAZNA* 


„TEN, KTOREGO BIJĄ 


21, 22, 23 24 lutego 


„Trędowata” ] 


potzebna służąca do wszystkiego 
Zpiaszać się tylko ze świadectwa- 
mi w niedz elę od 2 do 3 Dęblińska 
7 1_Z0:t now:ec. _Stróż wska: wskaże. 556 
porebńa slużąca do w: wszystkiego z 
dyskonałem gotowaniem. Swia- 
dectwa wymagane Wiadomość w adm. 
Kurjera Zachodniego a w 


inteligenina panienka uczciwą, siero- 
A tą pos'uxuje pusady gospodyni do 
samutuegu pana, na bardzo skrom- 
nych waroakach w mej cu, lub na 
wyjazd, Łaskawe zgloszenia pisemne 
pruszę uu Kuriera Zach >dniega pod 
„Uoswodyii” dia s: A. 358 
Posen Gd zarad biegły stenograf 
KŻ mo:ć w „Dzienniku Pracy” 
TEULEK + Shano "więc 


ue W. 


ziUZaca 1a 
potrzebna cu zardz. 


W ejska 17, m, 8, Cholewowa. 


j Nauka i wychowa | 


WSE: wyucza darmo, vip 
Redakcja AO) Polskiego 
Warszawa, Szczygla I2. 103 


"Wujgd usun 
avsnowiet, 
551 


i Różne 


gaopane Żywczańskie - pensjonat 
„Dzidka* Haliny L'ske Wszysiku 
tam “jest Czego cialo 1 dusza zdrowe - 
go cnrześcjanioa zapraenie 456 
AGRUDA. Poborca trm. „aAnger”, 
Lipski—Pilica, zgubił książeczkę 
marek kontroli Nr Nr. 120811—120, 0 
na sumę zł. 450. /nalazca otrzyma 
dobre wynagrodzenie Zgłaszać się 
do starszego poburcy Kłysińskicgu, 
Olkusz, firma „Singer“. 523 


Zgubione dokumenty. 


skradziono 
wydaną 
520 


upernakowi fózefuwi 
książeczkę wojskową, 
przez PAU Sosnowiec, 
Ke" I Sliwa zgubił kartę odroczenia. 
wydaną preez komendę Ee 
wa w Zawierciu. 5:6 
ZU DIENO książeczkę Kasy churych, 
wydaną przez fabrykę Hutczyń- 
skiego w Zawierciu na imię Baws 
Pluty. 511 
aingia koncesja na prówadzenie 
sklepu tytuniowego wydana przeć 
lzbę Skarhbową Kielecką z dnia 8 
lipca 19:5 r. Nr. 42ł dia Spółdzielni 
Rolniczo Handlowej w Zawierciu, 
>30) 
| zgubiono i książeczkę wojskową, wyje 
daną przeć raU Miechów na nar- 
wisku józef Surowiec 370 
oman Komornicki zgubił świa: 
deciwu przemysłowe na r. 19:7 
wydane przez Urząd skarpuwy Zna- 
lazca zwióci za nagrodą, SUBNOWIEC, 


Piłsudskiego _ 46. sk ai I wódek. 56V 


Najmniej 1 ał. 


Każda nowa padwyżka obowiązuje już wszystkie przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 


ul. Gliwicka Nr. 3. 


Grodziec, Dędzińska. 


ui „ZB 2 SA 
Wydawcy: £p. Akc. „KURIER ZACHODNI”, 


, 


